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B iu le ty n  Kowieński Nr, 129, /Wi l b i /  ______

1 ,  ZAGADNIENIA POŁITTKI ZAGRANICZNEJ, 

p r a s  a-  l i t e w s k a  a s t o s u n k i  z P o l s k ą .
"L ia tavu 3 Aidas"Nr. 116 z dn.2o.VI . r . b . A r t . p . t ,  "wzno^ 

w ienie  rokowań z P o lsk ą" .  S t r e s z c z e n ie :
W dniu 26-00 b.sa. przybywa do Kowia /de leg a c ja  

d la  kontvnouirania rolowań w sprawie bezp ieczeństw a i odszkodo­
w a n i a  z ^ w ^ u a k c i  i  ż e l i  o r s k i e ®  •  N ie m i  jedn ocześn ie  u da je -  
l i e  do i S a w y  d e W c j a “ i t « , s &  d la  p o d jęc ia  da lazych  r o a j -  
waS w • P « » ; ^ cgkoSo m « n y o h ł a
prawnicza i  ruchu pograniemiegp. P rzyp isać  j e  na jw idoczn ie j  
na leży  mało ważnym kwestjom, n a d j a k i e m i  komisja b e r l i ń s k a  de­
batowała ,  J e ż e l i  na tom ias t  c h o d z io  porozumienie za sadn icze ,  
za leży  ono ca łkow ic ie  od t a k ty k i  i  s tanowiska po lsk ieg o .

Litwa p rz y s tę p u ją c ,  w mysi z a le c e n ia  Rady L .N.,  ąo 
bezpośredn ich  rokowań z p o ls k a ,  d o k ład a ła  i  dokłada wys 
w k ie runku  z re a l iz o w a n ia  zasadniczego a w ©60 d ążen ia ,  utizyma- 
n ia  nokom Ta myśl przewodnia n ie  o p u szcza ła  rządu  l i t e w s k i  e- 
sn an i  na chwalę Pod j e j  wpływem zdobył s i ę  on na maksymalne 
1q mp ro mi sy ? Li twa z g p d i i l a  s i ę  na po zo s taw ien ie ,  problemu zasad* 
n ieczego  na uboczu i  na debatowanie n a u . sprawami podrzędnego  ̂

*'*mo t o ,  porozumienia n i e  o s i ą g n i ę t o ,  jed y n ie  wyłąc^- 
ż© Polska  z a j ę ł a  stanowisko s k r a j n i e  eg 0 1 s tyczne .
- -----1 - o porozumienie czy pokoi.  Polska chce

litwę do z r z e c z e n ia  s i ę  Wilna 2. podda-
• _  i .  __ . . .  ^  L ń 1 r* l / - o  o  rZjr

znaczenia* Mi 
n ie  d la te g p ,  - 
Po la c  e ni e cbodzi w ca le

•polskie. Ten sam c e l  przyświeca dyplomacji p o isk ie j  pu*u-
szanxu spraw gospodarczych czy komunikacyjnych.

Rzecz p r o s t a ,  Litwa na to zamknąć oczu n ie  może.Pi^e- 
c iw nie ,  rząd  l i t e w s k i  uznał nawet za stosowne w k o n s ty tu c j i  . 
p o d k re ś l ić  s to łeczn y  ch a rak te r  Wilna w s t i s u n k u  do r e p u b l ik i  
l i t e w s k i e j , a -  - ł~ ł - -  +■— —

Nie
kowaii, dopóki 
P .Z a le sk '
Paryża i
w ie sz a jąc  psy i~v.- r-*vm w o - -   ---------- 1 . ^ , 1  a
wstrzymanie ew akuac j i7Nadrenji  f zanim n ie  zdo ła  u rzeczy w is tn ić  
swych zaborczych planów w Europie Ws ono dni e j .  . , .

Na kn l i t  ary  zm i  lm perja l izm  po lsk i  zw raca ją  rowm eM 
s t a l e  uwagę r z ę d ó w k i  sowieckie ,  Z ie m b ą  n a j l e p i e j  o "po ko jowyffin • 
ten den c jach  p o ls k ic h  świadczy n i l  jardowy- niemal oudzet M inister­
stwa Spraw boiskowych, . . .

Mamo, że s y tu a c ja  wewnętrzna Po lsk i  niezbyp s p rz y ja  
aw an tu rn icze j  p o l i t y c e  rządu, winna s i ę  Litwa ogromnie mieo na 
bacznośc i .  P i ł s u d s k i  n i e  zwykł s i ę  l i c z y c  z logoką faktów.

P r a s a  l i t e w s k a  w s p r a w i e  r o k o w a ń  z P o l

s k ą ,
"Lietuvos Aidas N r .116 z d n .2 9 ,V I . r . b ,  A r t .p . t * " N ie

słowami l e c z  p r a c ą ”. S t r e s z c z e n ie :
Co do Wilna, dwóch zdań być n ie  może. Musi onp do L i ­

twy w róc ić ,  Temniemniej nonsensem j e s t  pogląd ,  jakoby n i e  po­
winna Litwa z P o lską  p e r t r ak to w ać ,  zanim obecny s t a t u t  w s p ra ­
wie l i t e w s k i e j  n i e  u leg n ie  zm ianie  na rzecz  l i t e w s k i e j  r a c j i  
s ta n u .
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B iu le ty n  kowieński Nr, 129, / W i l b i / , ____

1 , ZAGADNIENIA POLITYKI żAGRANiGLHEJ. / c , d . /

przeciwni to jałowe p r o t e s t y  przec^wkó rokowaniom a 
j„  na rnivn p o lsk i  i^mają posmak roboty  ppown^acy j n e j . Rzą^ 

U tS rS k i  T&ifl rokowania w |a®nie ® c e lu  rzuce rua  ś w ia t ł a  na 
i^ n w r iq / ' ’ r&Twiazania problemu, w i leń sk i  ego,» e po l sko- l i t ewski e ni e są rokowa*

n i ani n Wilno Problem to  -zbyt  skomplikowany na t o ,  azeD., 
S i a f b v c  za ietovm zamachem, drogą zwykłych rokowań, ro z s t r z y g -  
n i e t v  Bvł wpraw uzi  e c z a s .  kiedy rząd. l i t e w s k i  u s i ło w a ł  te n  
w e z e I * G o r d j a r z o w y  p rz e c ią ć  doraźn ie .  Parni*taay wszyscy o p ro .  
-ifikrip Hvmansa. Próba sp a l i . i a  s i ę  na panewce, , n o

iiokowania obecne podyktowane z o s ta ły  noniecznosoi^  
u s t a l e n i a  modus v i r e n d i  między obu stronami spornemi. Przy d z i ­
s i e j s z y c h  kon junk tu rach  międzynarodowych, ^ e s t j i  
w sposób zadaw aln ia jący  z a r owno Po lskę  i  Litwę rozwiązać s i ę  
n i e  da. S i ł ą  rzeczy więc s t a j e  s i ę  wbkazańem szukać prowizor­
ium, k tó reby  przynajmniej  na c z a s  pewien zapewniło poko j_w tym 
zakątku Europy Północno-wschodniej,  Kwestję w i leńską  pomija s  
s i ę  mielca em em. Rokowania Wilna n i e , do ty c z ą .  u i in o  s t a n i e s i ę  
tematem rokowań dopiero  w p r z y s z ł o ś c i .  IUedy? Na to  w chw il i
b ieżą ce j  odPo r t ^ iig*ćonxoi J g i M 1 nawiązany między
Kownem a Warszawy. Wszelka t e z  o s t r u k c j a  opozycji  w t e j  sprawie 
n ie  powinna rniec m ie js c a .  Delegacja polska  w Kownie spotka^ 
s i ę  winna z przy jęc iem  jakna jpopraw nię jszen .  Demonstracje an p j -  
p o l s k i e  oddałyby L itw ie  p rzysługę i ś c i e  n iedzzw ied z ią .  t r a d y ­
cyjna gościnność l i t e w s k a  obowiązuje, , .

Rząd a b s o lu th i  e , s i f  s o l i d a r y z u j e  ze stanowiskiem spo­
łeczeństwa w sprawie w i l e ń s k i e j .  Temniemniej społeczeństwo 
również okazać’ winno zrozumianie reprezentow anej przez rząd  
k o ncep c j i :  bez w ie lk i e j  i  przenjyslanej pracy Wilna Litwa® n ie  
odzysKa. To t e ż  mniej słow, a więcej czynów.

“Lietuvos Ki n i  os" N r .139 z d n . 2 9 . Y I , r . b . A r t . p , t .  l,?o 

wznowieniu rokowań". S t r e s z c z e n ie :

C o s i ę  tyczy  komunikacji ,  wobec ro zb ieżn o śc i  o p in j ł  
l i t e w s k ie j  /kom unikacja  okolna v ia  Prusy lub^Lotwa/ i  p o l s n ie j  
/kom unikacja  b e z p o ś re d n ia / ,  trudno wnioskować o rycliłem porozu­
mieniu .  J e d y n ie  sprawa spławu NIemnem ru s z y ła  z m ie jsca .  Drze»
wo już  do Kłajpedy p ły n ie .  .

■ W o b l i c z u  zawiłego kompleksu otosunnow_polsno-ii tow­
ak ich ,  perspektywy porozumienia ani t ro ch ę  s ię  n i e  r o z j a ś n i ł y .  
Nierozwiązana sprawa w ileńska  wciąż rzu.ca na p e r t r a k t a c j e  o l ­
brzymi c ień .

j ut i v n r  p n d z " z P . V? o 1 d e m a r  a -
a e m ^ d n  3 VI I ’ r  b u d z i e l i ł  p .Jo ldem aras  i ^ i a d u  wysłanni-  

jwi " I lua trow I  Kurii Cod**" w sprawie stosunków p o l s K o - l i t e w -

Przynależność  Wilna uważa Wold xw„^  t!!oj. u ̂ ^ ^

ko wi 111 l u s t  row. Kur j . Go dz,
1 v t "  UW O j  O  O j  yj U  U  SA **»*» .• o  . .

edług niego wynikać z r e z o l u c j i

cjlki^z paktem bezp ieczeństw a między P o lsk ą  a 
L itwą, Woldemaras proponuje d e m i l i t a r y z a c j ę  pasa adraimsoracyj-
nego w Pr om« 50 kim.
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B iu le ty n  Kowieński Nr. 129. / W i l b i /  S t r . 3 .

I ,  ZAGADNIENIA P OLITPK I ZAGRANICZNEJ, / c . d . /
N ajb l iższą  l i n j ą  komunikacyjną, jaką proponuje Wolde- 

maras, ma byc Mar grabowo /  s ta c ja  pograniczny wscliodni o-prusko» 
l i t e w s k a / -
w a p, U o H  e i1  ̂ r a 0 a n a  z j e ź d z i  e M t  a u -

n i  n k ó w".
dn. 30. V I .r .b .  odbył s i ę  w Kownie wolny,zjazd rz^j

dzącei p a r t j i  “tautininkow", na Którym między_innymi  ̂wygłosi i  
premier Woldemaras mowę na temat wewnętrznej i  zagfcsnicznej 
p o liryk i  l i t e w s k i e j ,  Mowę podajemy poniżej in  extensoI

Szanowni i  drodzy panowie,, Dotychczas zjazdy l i t e w ­
skiego związku narodowców odbywały s ięyv  czas ie  mej n ięcoecnos-  
ci w kraju. Dopiero w r .b .  mmogę wziąć w z ie ź d z ię  udz ia ł  i  , 
z Wami s i ę  spotkać. Nie zdołam jednak u czestn iczyć  we wszys^kicn 
Waszych pracach, gdyż obowiązki państwowe nazbyt Bą l i c z n e , ,

Sledze s t a l e  za Waszemi pracami, za nastrojem, w j a ­
kim s i ę  zgromadzacie na zjazdach i  c ie sz ę  s i ę  ze współczucia  
i  poparcia, okazywanych przez Was rządowi.

winniśmy s i ę  zb l izy o ,  zwłaszcza w chwili  obecnej ,  
kiedy wkraczamy na drogę w ie lk ich  reform i  kiedy oczekujec ie
_ ,3   Z et v\*v*rt Trrr> n  /I Q Vł n rx 17 •TXT r*T"l Q 4*.C 'K'H T O  V\ C\ £PY*AY1 1 31 0 HQ-1?£LZ X 0o^emni
dO O gO a wx amfu iiucoiixa v « j  u* »«; • * —** -
kole i  zakomunikują Wam o juez-eb-i-egu prac w poszczególnych re­
sortach p o l i ty k i  państwowej. . . , . .

' 0 s y tu a c j i  Litwy teraz  i  j e s z c z e ,długo będzie  decy- 
dowała po lityka  zagraniczna. Potrwa to  dopoty» dopoki Litwa 
n ie  ureKuluie o s ta te c z n ie  swych spraw tery to r ia ln y ch ,  dopoki 
S ie  odzyska Wilna, ponieważ k i n o  j e s t  kwestją naszego bytu  
i zachowania państwowości.Wszystko zas t o ,  rozwiązanie t e j  k 
k w estj i ,  będzie  za leża ło  od t  ego, w jakim stopniu pokażemy 
światu, i ż  umiemy żyć, jako państwo i  jako naród,

Wschód Europy nie  uważa s i ę  j e sz cze  za s k r y s ta l iz o ­
wany, I wobec tego s y tu a c ja ,  która j e s t  d z i s i a j ,  n ie  może po- 
zostać ;  zajdą je sz c z e  zmiany. Jednak jak s i ę  uo odbędzie tru d n o  
dziś  przepowieazioć. . .

Po rozpadnięciu s i ę  na Wschodzie potężnego państwa 
rosy jsk iego ,  Zachód pragnął stworzyćtta k ie ż  same mocne państwo 

Tćik a ie  r o b i ł o .  ̂ możliwo i  będzio  robiło kosztcm
R o sj i ,  Niemiec i^całego Nądbałtyku. Takim był . . ^ S z e -
zacnodnio-europejskich państw,widzima, 12 Polska s ię ) 1 P̂,
s t r z e n i ła ,  b iorąc jak gayby w opcęgi ooce ziemie, tworząc 
ry tarze .  Lecz tam, gdzie w ie le  Korytarzy ,  wiatr  nula 1 d^ieie  
s i ę  ź l e .  To t*eż już obecnie zaczyna s i ę  mowie o z n ie s ie n iu  ko- 
ry larzy .  tf jaki sposób? Albo korytarze rozszerzyć 1 
la ce  z niemi obszary dołączyć do P o lsk i ,  albo korytarze całkiem 
i f ik w id o w ać , i  ziemie t e  odebrać P o lsce .  W ten  sposob stawia
81? juz (łziB kw estj 9̂ io by i y 0h rządach toczy ły  s i ę  roto-

• Pnifllara mw narodowcy, wskazywaliśmy wówczas na t o ,  _ 
i f i  t o e ^ i i  w n S ń ^ d e j  n ic  moJnl w il&en  s /osób u s tą p ić ,  gfr*
o t l , «7P ? ^ i  f  ^ ? t o p n i  e PO ozynio u a t9ps V  w

K & rs ’f c  S W iiS śffirsi'ła  Wilno do P o lsk i .  Sądziła  ona, i ż  w ten sposoo uaa b i .

i e  sprawozdania z tych  o statniahjO graniczę s i ę tn araz i0 
ńlnegp sprawozdania o sy tu a c j i  Litwy, Inni m in is tro w a

~  ~  t  1 ,-.*  ^ «  TT7V.W* a  V \V Q  r% m  Y V \ *7 O r7 . A  1 YTV  r*H T* P *

Litw* zwia| ^ y 0^ ^ | ' 8tan rzeczy Bi9 Lenił. Pr.ad  

chód już p rze s ta ł  uwazaó Nieaoy za wielki© dooarawo.



i.



B i u l e t y n  Kowieński Nr, l k 9 , S t r ,  4,

I .  ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ, / o . d . /

Jednak t e i ś  Niemcy s t a ł y  &  d l i a l l f o b c ę l
x CO , i f v  m u t a  n ie  oopa i u l  zmuszać Niemcow, k w e t t ja  kory- s i  p o l s k i e ,  Polacy n ie  mogą j . , p o l iczo n e ,  Roz--fa rz y  z o s t a ł a  juz  r o z a t r z y s o i f t a  -  dni io i  P dz io  Hiemoy
StrZ? S I « a l i ęB O b irp r lw o  pn rus z an i a kw e s t  j i  swyct g ra n i -  zarezerwowali  sou ie  Px^ v:^ t nrv+nr7n f*ie rozwaza i  w ie le

— , / i • i _ G - jI£!!^i^^+.nTi7.A n a t u r a ln i e  przedwcześ

c,
o n i e j

" .Obecnie . ^ Y03^ | n ^ v t a r z e ^ n a t u r a l n i e  przedwcześn ię,
p i s z e ,  Dzia zlikwidować ^ory p*doirzewa J a s  nem j e s t ,  iż
jadnakże lcwestja t a  mimo to ®d n i Je zwróćió  Niemcom. Tylko.

S S y t a t f f o  °bS°rząyA d r j I t y c k i e ^ V R t u z j i  ( e j  na jw yraźn ie j
żąd a ją  już  Niemcy i  »łc(ohy. z o s t a ł t y również poruszony

l rozpoczęciem re  3 ńTW wobec tego  i  kw est ja  
c a ł o k s z t a ł t  ^ a s t j i  r f e o t o d n i e ^ u g : P A  • Europy Wschodniej, 
w i leńska  s t a j e  s i ę  t a e s t j ? ,  S ^ i t y ) w o j n a  Bwiatowa. Kwestja więc

s & s i  a r S i ^ y ^ ó i ^ . u i i ^ Ł T i S W ^ .

w nich o o r i e n t a c j i  na M°skJ|, ;Ucz p. wiJn0j a t a ło s ię  rnistycz- 
sprzedąi ę Wilno Wszyscy zro-umie  ̂ decyduje o wszystkiem 
ną kwest ją  narodu l i tw okioff l  • gtt^ie ^  q̂1qqg  ̂ q ?dpada~
uczuc ie  i  n a s t r o ] ,  »/szelki -nraaie f r a n c u s k ie ]  ukazałyj ą .  Świat t o  zaczyna rozumieć. W p r a s i e  ^ n c u s ^
s i ę  nawet a r ty k u ły ,  w k t o r /  - a i ę  aa t -a r a i n I e polacjŁ upewnia* aożnaby zwrocie  F iIno  L i tw ie .  Lecz n a t u r a i i  £ebardz  e „  •
j ą  ś w ia t ,  i z  Pol3ka i  Litwa a o p  ze o y i ,  , ,  sposob, na pod-
i z  L i tw in i  i  Polacy są  na w tó r  f iv S n aa ,  powiązać Litw©staw ie  jak iegoko lw iek  fwiaz.ku, ina w* r znyc£ t o  ekonomicz-
z Polskąo J e ż e l i  ]uz m e  ^  wa^ędów g ^ ^ n o m i c z n i e  n ie  
Z t  ! ° y ó T e z ^ f f k i : Z! a l V o l S ęe k  P o lacy ,  ic h  s t ro n n ic y  i  wie-

1U innyOh*0ni .  jak  również
za^ k o r y t a r z . US k ą ^ r S o m p e n s a t ę  t e r y t o r i a l n ą  widzi s i ę  w K ła jp e -

d z i e - .Tak s i ę  mniejwięcaj Pr ^d s taw ia^za« ad n ien ie^w acho d n i8-

e u r o p e j s k i e ,  Blatego j n i e 1 V e s t  t o  wiadome również h o ty -
n i e  możemy s i e a z i e c  0P 9 p  9 . samym Gdyż w ie lu  może s i ę  
B z o m i  Estończykom -  : j aki emś  niepożądane*
K i t c i f e m K  r n S L y t f ę  ' I n L ^ J ł o h t p r a ^  i  cos zreformo- 

m i - wobec tegn t o c s t j a  f o  p a ń s t a a ^ s | ^ a d z a ^ i ę  do

n asze j  p o l i t y k i  W8Wnętl^Jdac P o lsce  m k o  rekompensatę za ko- albo -będziemy zmuszeni odd c | o l  l i z a ł o  od nasze]  s i ł y ,  od-
S & S I c ł  ^ n f l r f i  ^ f s o t o w o ś c i  obpony k r a j u  j e ż e l i  zaprowo.
L im y  ł a d ; omy^wyciescami. J e s . i  _ m l ż ^ z a u f a ó ^ o k o j  o-

k  „  ~  - r  -v» r r  r y  r*  r j - r rj e s z c z e  rzeczy
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I .  ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ* / c * d , /

ełowy o l o s i e  naszęgo narody  S S
+ n anhifl uświadomić i  c^uwac. w re^#

•  1918 r .  S f i t e o i ^  wileńskim, » ki . d 
dzami l i t e w s l u e m i , o JoW3 xia?SLcLu. n a  L i t w ę ,  d a l e i  o a g r e sA -U  fu«> -  
■ v W  *8864 V.

p a r t j ą  mo 
p r ó b y  m i a ł y
f c  one groźne.  L i t w a a y edyni l  w- d a l -  
s ab ia  do obrony p rzed  w r a ż e j a c  uwagi na to , co nas 
szym c iąg u  kroczyc t ą  drogą ?a vi0  nai ł ą c z ą ,  Właśnie narodow-

& i Ą łô °SSiri0SoSr
łe£D państwa. Stąd t e ż  w y n i k a  konieczno narodowcy reformy
ję^o ,  z ad os o o * _ .  |  onró koncepcie n iezbędnośc i  rządu"
narodow ego

t e r a z , y n i l i •w ł a ś n i e
równic z e g o

Zmiana
odźwit u c j a

V  Z a J - u  - d y n y  x  u u j u u u i o u  ^  ,     .  -  ,  ,
Bokoną.się ona prąea,  r e f o r a j ^ w ^ d o Db u d o w y .

v701, ; S S a  a s łużba państwową p rz y ję to  ,

p a  g r - l
^ W S i J S  S 3 ! *  ,1 »  •

u r e g u l o w a n i a ^ f i l e m u

b a r d z ie j  do życ ia  j e s t  jednak z o l i  zon . wyte0rz y l  s i ę  s tan
o ranni z owaó a p a ra t  i  dobierać  l u a z i ,  ae /  nxu * fo&o rządo-
r z t f z k  ja k  w R o s j i ,  gdz ie  y ń v ż ‘‘s t i n o l i a  ™e r c s o ? tn i .  O szczegóły  n a r a z i a  n ie  ch o d z i ,  gd /z  e ta n o m *
p o s z c z e g ó ln y c h  m i n i s t e r s t w .  q v t u a c i i  g o s p o d a r c z o j . J e s tNadmienić je szc ze  muszę o s y t u a c j i  gu^pu „m i^r z a c
t o  d z ie d z in a  n a j w i ę k s z y c h  reform. t u  m ie jsca .  Chodzi
r.a t e j  drodze Ek > p n i « o .  r e n o lu c 3|  nio„ 1 wanłośó
o z n a le z ie n ie  so l id n y ch  pousta,/ ,  na ituuiyo
cały g m a ° h a g r a S ic a ° tw ie r d z i? ° łż  Litwa winna pod względem gospo- 
darczym nawiązać k o n t a k t  z P o lską .
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Zdaierny s o b i e  j e d n a k . n a  p o d s ta w ie  d o ś w i a d c z e n i a ,  d o sk o n a le  
sp raw ę ,  ż© L i tw a  d l a  względów g o s p o d a rc z y c h  z n ik im  s i ę  ł ą ­
czyć i  p r z e z  t o  r o z k w i t a ć  n i e  może. W z a k r e s i e  gospodarczym 
w i e l e  ju ż  dokonano ,  k ł a d ą c  podw al iny  w i e l k i e j  p r a c y .  Na p r o ­
b lem  t e n  s k ł a d a j ą  s i ę  dwa d z i a ł y : l /  f inansow y i  2 /  ekononucz-

W z a k r e s i e  f in an só w  zauważyć możemy duży p o s t ę p  i  
po p rawe.  B u d ż e t  b i l a n s u j  enry z ł a t w o ś c i ą .  Kredyty ,  s t a j ą  n ię
S S f  S ó a?#Bn i  e j » * e . ,  z o l  i  t a j  50 s i o  do j t  aau> ™  
l i  chodz i  o s t o s u n e k  p ro cen to w y ,  L i tw a  j e s t  w n a j l e p s z e j  sy 
t u a c i i .  n i e t y l k o  w z e s t a w i e n i u  z s ą s i a d a m i ,  l e c z  z c a ł ą  
na  Nadwyżka b u d ż e to w ą ,  j a k ą  w y k a z a ła  Li wwa w r , ub . ( n i e  mo o  
s i e  naw  3 Ameryka pocnwa i  i  ó ?  S to s u n e k  podobny p r z e w id u j ę  s i ę  
ró w n ież  w p r z y s z ł o l e i .  W alu ta ,  n ib y  a u r ,  n i e  w y k asu je  żadnych  
wahań. P o k r y c i e  banknotów j a k  n a j b a r d z i e j  ż ą d a w a l m a j ą c e .

N ie k ie d y  w sz a k że ,  f i n a n s e  mogą byc w s t a n i e  doskona­
łym. zaś  s t a n  g o spoda rczy -w  f a t a l n y m .  W zw iązku  z w ojną  p ł a ­
to w ą  i  r e w o l u c j ą ,  podstawy g o s p o d a r c z e ,  r z e c z  p r o s t a  z o s t a ł y  
poderw ane ,  Teran iem nie j ,  w naszym k r a j u  s a n a c j a  +
szybko  posuwa s i ę  n a p r z ó d . , Wy s taw a  o s t a t n i a  
py ekonomiczne w k r a j u .  Świadczy o n i c h  z r e s z t ą  ożyw iona r o z ­
budowa Kowna, a n g a ż u j ą c a  g ło w n ie  o b c e  k a p i t a ł y . ^ Aa o s t a t n i a  
o k o l i c z n o ś ć  św iadczy  o z a u f a n i u  z a g r a n i c y  do L i tw y .  Krai  z a -  
w d z ięd za  t o  zdrowej p o l i t y c e  zarowno w g o s p o d a rc z e j*  ..tez 
w in n y c h  d z i e z i n a c n ,  Z a g r a n ic a  w i d z i  n a s z e  o b ecn e  i  p r z y s z ł e  
p o s t ę p y ,  d o k o n u ją c e  s i ę  bez pomocy P o l s k i ,  Jpo rządkowa&i,e 
d z i e d z i n y  g o s p o d a r c z e j  ma s z c z e g ó l n i e  d o n i o s ł e  z n a c z e n i e ,  z e  
w zg lę d u  na  t o  , że p r z e c i e ż  n i e  mamy prawa w k ra c z ac  do b l i n a
z p us tenu  r ę k a m i ,  , . . „ ___

W p r a s i e  ró w n ież  n a s t r o j e  u l e ® j a  z m ia n i e .  P om 9 *G&~ 
n i e  zaczyna  s i ę  mówić o z ł e j  s y t u a c j i  w j w i l t n s z ę z y ź n i e .  . 
Obecnie  naw e t  dawni wrogowie Litwy w W i l e n s z c z y z n i e ,  z a p y t u j ą  
L i tw inów : nKiedy p r z y j d z i © c i e ? p. Rząd z d a j e  s o b i e  sprawę z t  
c i ę ż k i e j  s y t u a c j i  g o s p o d a rc z e j  W i len a zcz y zn y  i  p l a n o w o s i ę  do 
t e g o  p r z y g o to w u je .  Kiedy Pojdziemy n a  W ilno ,  w ypadnie  i n w e s to ­
wać s p o ro  k a p i t a ł ó w ,  aby w i l e n s z c z y z n a  z L i tw ą  s i ę  z l a ł a ,

Do r e a l i z a c j i  t e g o  w a z y a t k i e g s ,  n i e z b ę d n e  s ą  c z y n n i ­
k i ,  w chodzące  w g r ę  j u ż  p rzy  t w o r z e n i u  n i e z a w i s ł e j . L i t w y : 
p r z y w i ą z a n i e  do w ła sn eg o  k r a j u  i  p r z e ś w i a d c z e n i e ,  ze  t ą  w ła ­
ś n i e  d r o g ą  k ro c z y ć  n a l e ż y  . Jilimo, że  gmach i s t n i e j e ,  n i e  j e s u  
on  d o s k o n a ły :  t r z e b a  go n ap ra w ia ć  i  u t r w a l a ć .  N ie  w y s t a r c z a  
zachwycać s i ę  tern, co j u ż  z d z i a ł a n o .  Należy sk ie ro w a ć  wzroit 
i  a e r c e  ku tem u,  co j e s z c z e  do z r o b i e n i a  p o z o s t a j e .  P o św ięc e ­
n i e  i  o f i a r n o ś ć  um oż l iw ią  w s z y s tk o .  N iczego s i ę  obawiać wte­
dy n i e  w y p ad n ie .  Zmierzać do t e g o  n a l e ż y  s z e r o k ą # narodowa 
d r o g ą ,  r ę k a  w r ę k ę ,  z ty m i ,  k t ó r z y  L i tw y  p r a g n ą  i  u z n a j ą  ko* 
n ie c z n o ś e  j e j  i s t n i e n i a .  Na l u d z i a c h  t a k i c h  n i e  zbywa. Należy  
i c h  t y l k o  p o s z u k a ć .  . . ,

Skoro  s i ę  p ó j d z i e  t ą  d r o g ą ,  zwycięs two Litwy j e s u  
pewne. Na z a k o ń c z e n ie  w yrażą#  p r z e k o n a n i e f i ż  dokęgfJay w szys­
t k i e g o  , .obronim y L i tw ę  i  a t^ l r z y m y  j ą  w s t o l i c y  -  Y/iln&$.

P rzem ów ien ie  p .W oldem arasa  b y ło  g o rąco  o k laek lw aaa  
p r z e z  u c z e s t n ik ó w  z j a z d u .
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I ZYCIE SPOŁECZNE.

”1 i  e t  u v o s Z i n i e s "  o t a k t y c e  t a u t i n i n -  

k ó w »
"Lietuvos Z in i a s ” Nr, l b 6 z dn,23. Yi . r , b , A r t , p .  t .  "nkwi- 

l i b r y s t y k a  p o l i t y c z n a ”. S t re s z c z e n ie :
Taktyka " tau t in ink ów ” etanowi klasyczny p rzyk ład  ekwi- 

l i b r y s t y k i  actkai p o l i ty c z n e j .  t y p i s u ją c  dytyramby na czesc p a r ­
t i i  r z ą d z ą c e j , k tó r a  rzekomo n i e  j e s t  p a r t  j ą ,  a ty lk o  zbicrowem 
ciałem reprezen tacy jnem  całego narodu, w p lą t a ł ^ s i ę  "Lietuvos 
Aida3 ” w i s t n ą  kabałę  sp rzeczn o śc i ,  n i  ©domowi en i ł a ta n y c h  so­
fo zmatow. P isząc o " jadośc i"  narodu,  j a k i  wyznawcami mienią  
s i ę  " t a u t  inko w ie ” , n i e  chce urzędÓYika. w idzi  ec walki p a r t y j n e j ,  
ro z p ę ta n e j  w k r a j u  w łaśn ie  p rzez  " tau t in in k ó w ” , P o tę p ia j ą c  daw­
ne metody rządu, sprawowanych przy pomocy "czarnych gabinetowy 
la n u su je  "Lietuvos A idas” koncepeję d y k ta to r s k i e j  niemal wła­
dzy m inis trów  i  p re iy d e n ta ,  na k tó rych  n i e  powinien wpływać 
żaden uboczny wzgląd sejmowy czy p a r ty jn y ,  W takim r a z i e  j © c l -  
nak pocoż te n  entuzjazm dla  p rzysz łego  zjazdo “ta u t in in k ó w ”? 
Skoro p .p .  Smeto na i  Yoldemaras mogą 30bie dać r a d ę b e z  pomocy 
p o s t ro n n e j ,  w tak im  r a z i e  isba® żadne z jaz d y ,  zebran iacsy  kongre­
sy,  n i e  są  p o trzebne .

W t a k i e  to  absurdy i  sp rzecznośc i  wpada n ie szczęsn a  
urzędówka, na k tó r e j  ciąży n iewdzięczne zadan ie  szukan ia  dziu­
ry  w całem i  w yb ie ran ia  tegp co j e s t  czarnem.-

H e f o r m a  s a m o r z ą d ó w  a p r a s a  l i t e  w s k a.

“L ie tovus  Aidas llN r„ l l5  z d n .2 3 . V I . r . b . A r t , p . t . " P o c z ą -
xsk
te k  r e o r g a n i z a c j i  samorządów". S t r e s z c z e n i e :

Rychło ogłoszona z o s ta n ie  przez  p rezyden ta  państv/a 
ustawa o r e o r g a n i z a c j i  samorządów,

niczo
ab Sol J .  K J  11 i _ v a .  U t i j .  J O . V  ‘ - i  - . . Ł  w  u  —  ---------- *  *  -* . w  ~  —  . 1  —  _   J

ze względu na p ię tno  p o l i ty c z n e ,  jakiem życ ie  g a m  w ie jsk ic h  
m ie js k ic h  j e s t  nacechowane# Wybory do samorządów odbywały s i v 
s t a l e  pod hasłami po litycznemu,, o p i e r a j ą c  s i ę  na zasadach iden­
tycznych z zasadami wyborów do sejmu. Samorządy stanowi by w 
związku z tern wymarzony t e r e n  d la  p a r ty jn i c tw a .  Realna praca  
s taw ała  s i e  w warunkach t a k ic h  niemożliwa. Skoro 3ię przytem 
zważa na lu k i  i  n i e ś c i s ł o ś c i  prawne dotychczasowej ustawy o sa­
morządach, łatwo zrozumieć.zadowolenie,  z jakiem k ra j  wiado­
mość o s a n a c j i  t e j  zabagnionej dz iedz iny  życ ia  społecznego po­
w i t a ł .

"Lietovus E in ios"N r.137 z d n .B o . V I . r . b .A r t . p . t."W spra  
wie reformy sam orządow ej" .S treszczen ie :

In ic ja ty w a  społeczeństwa j e s t  w państwach demokratycs 
nych czynnikiem pierwszorzędnej dom  - s ł o ś c i , Realnym tego wyra­
zem są samorządy.

czym warun 
bodni q
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O i l e  t a *  w pewnych
k u la ła ,  p rzy p isać  to na leży  4®jynie n i e  • •• ^ako t a k i e ] .
n i u  ic h  przez p na s a m o r z ą d y  sze reg  obowiązków, zwią-Ustawa obecna, n ak ład a ją c  na ktowvch poaiem one
zanych z kosztami , m e  P°d^ r ^ f h az g S S ±  t ro s k a  o środk i
koszty  mają byc ^ ^ ^ ^ ^ ' k t ó r y ^ i  I d n a k  zwłaszcza za czasów,. 
ąąradCZ 0 _̂_ t  2. II kvt ń Ir ci r7. p r i o r i  i  o w i  a "  mało o to

L e grud­
ko ldemarasa p rsysuąpu .  ^ ^ Y n ^ ń d a l a ^ n r a s a

prezyden ta  pańatwa
ustawę o R e o r g a n i z a c j i  sarwrząaow. p o tęp ia  "rewo-

Z wvwodow " Li etuvo s AiaaS a , w i f  HvSLenac t r z e -
lu c y jn o śó " dotychczasowej +u^ a^ k a ln e T s a n a c i i ‘‘ s^osunktw aa- ba smutne wnioski  na tem at " radyka lne j  s a n a c j i
morządowych,

A w i n n i e  m i n i s t r a  O ś w i a t y  n a  Z © m O W 1 0 n 1 6 + 4 n 1 n i r ó w "z j a ź d z i e  »t  a u t  1 n i  n K o w

lokalami,
W 1921 r szkoły powszechno r o z p o r z ą d z a ł y

Ł  w S e w n d  ł  ? K -  -  1 " 6 4
■ wlasnycli ®yn l ,0®ia ’ w  =, i «v r U ł n  ® całe* p e łn i

r z a h i ę  i jy rw& azię  l d t ”d z i o i i “ 3 i 9 n a s t e i*
następujących* Dzieci  w ? -m  o „ l4  1 #J k tó r e  uczęszcza0
ffjrupyc r l  rwo za »• t o  dzi - , . i i  q+n-nnda do i  mai a;  druga g r u r *  
f ę d a  do szkoły  w o k re s i e  S i L ^ ^ ^ a i a o e  nan łę  w ck resach
pa -  to  d z i e c i  ® Ti ? Sr »”9Bie£ -  h l i a to p a d .P r z y m u s  szkolny 1 maj -  1 l i p i ę c  1 1 w r z ^ i e n  r  11 r  i a a t a c h.
wprowadzony^juz z o s t a ł  ^ k f ^ f ś r e d n i e g p ,  n i e  j e s t  ^ n a ­

l e ż y c ie  postawiono, f tw a r t*  t T S w a t o a o w a n i a  do t y c i a .  J a -  
ś re d n ic h ,  bez uwzględnieni -i<- s r o m i e  dużo do życzen ia .  Były 
kość ty c h  szk ó ł  pazos oa,; a v ^ i e  wykładał n au c z y c ie l i  ni o 
c z ę s te  wypadki, kiedy w 8 ] d d ecy d o w ał  z l ikw iao -
pos iada jący  cenzusu szkody Sj.ea.niGj. ą
wac 11  szk ó ł  ś red n i  eh. . , ■ z <7A-idA zmiany. Zniesiono zos-W u n iw ersy tec ie  również zajcią zmi v*
ta n ą  rów nole f łe  katedry* . , ciowvch o s t a t e c z n i  6  | u ż  z o s ta -
u »  p s  sr,T»..

8 • poiiij. &^£^l&<teL*dx{£r‘
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I .  KRONIKA. ZAGRANICZNA;
N a r a d y  p o l s k o - l i t e w s k i e  w Ko  w n  i  e .
Wilno. W dn,29 czerwca odbyło s i ę  p ierwsze wspólne pos iedzen ie  
l i t e w s k o - p o l s k i e j  kom is j i .  Zo s t rony  p o l s k i e j  i
przew,Hołowko, p r o f .  Makowski, jakubow ski .  Nowak, f r z y b y l s k i  i  
Perkowski,  a ze s t rony  l i t e w s k i e j :  przew. B a l u t i s ,  J o n in a s ,  
gen, Radus-Zekawiczius , pułk .  J a k u b is ,  n u b i l i s  i  s e k r e t a r z  m

c ^ u l i s . Po3iedaeni Q zag a i ł  przew. d e l e g a c j i  l i t e w s k i e j  Balu-

u lb* przew. d e le g a c j i  p o l s k ie j  p.Hołówko wręczył B a lu t i s o -
wi piśmienną odpowiedz rządu polsk iego  na oświadczenie  l i t e w ­
sk ie  u niemożności p r z y ję c ia  po lsk iego  p r o j e k t u  gwarancyjnego.

B a lu t i s  wręczył n a s tę p n ie  d e l e g a c j i  p o lsk i  ej l i t e w ­
sk i  p ro je k t  pak tu  o bezp ieczeńs tw ie  i  a rb i t ra ży . ,  d o d a ją c ,z e  p
p r o j e k t  l i t e w s k i  b y ł  juz przed k i lk u  dniami p rzysłany  do Warsza­
wy za pośrednictwem po s ła  po lsk i  eg) w B e r l i n i e .  , . , *

Przyjmując p ro je k t  - i t e w s k i  p.Hołowko oświadczył ,  ze 
do oliwili jego "odjazdu z Warszawy p o l s k ie  M.S. Z. n ie  otrzymało 
p r o j e k tu  i  d la teg o  t e ż  n ie  mógł s i ę  z nim zapoznać. .

Ponieważ w c z as ie  podroży d e le g a c j i  p o l s k ie j  do Kow­
na w s k ła d z ie  rząd u  po I n k i z a s z ł y  zmiany, d e le g a c ja  musi 
za s ięgnąć  nowych i n s t r u k c j i  z Warszawy. . . ,

Wrenzo to  n.HółóffSO wręczył p .B a lu t iso w i  p o l s k i  kon tr -  
p r o j e k t  w surowi © odszkodowań za szkody, wyrządzone P o lsce ,  
wskutek n a ru s s e n i a  n e u t r a ln o ś c i  p rzez  Litwę w c z a s ie  wojny p o l ­
sko-sowieckie,'; w i\, 19P.O. . . , , / .

Kontruro i e k t  po lsk i  sk ład a  s i ę  z t r z e c h  c z ę ś c i .  
P ierwsza  zawiera zadanie  wyrównania szków., k tó re  z o s t a ły  ^obli­
czone na 6 mil:], do larów. Bf'dgi punkt dotyczy odszkodowań fza_ 
szkody, wyrządzone przez  d z ia ła ln o ś ć  l i t e w s k ic h  par tyzantów i  
szau l isów ,  k tó r e  z o s ta ły  ocenione na 3 mil jony dolarów, -/resz­
c ie  t r z e c i  punkt odnosi 3ię do szkód, wyrządzonych przez  Litwę 
wskutek wywozu z Suwalszczyzny archiwów i dokumentów sądowych. 
Qysokośc tych  o s t a t n i c h  szkód n ie  z o s t a ł a  j e s z c z e  ś c i ś l e  ok reś ­
lona .

Po s iedzen ie  komisji  t rwało jedną  godzinę,  poczem 
obrady z o s ta ły  zamknięte .
Kowno o Dn. 26. VI, -  Tel ,  wł. ~ W rozmowie z p rzeds taw ic ie lam i  p 
Pi sm l i t e w s k ic h  i zagranicznych poruszy ł  p.Hołowko kłamliwe 
re w e la c je  n i e j a k ie g o  Majusa, typowego prowokatora, k tó ry  za rzu­
c i ł  rządowi polskiemu organizowanie "a rm ji"  P l e c z k a l t i s a  w 
P o lsce  z udziałem p.Hołowki, jako n a c z e ln ik a  wydzia łu  wschod­
niego w ll.S .2 .  . ,

P. H o ł  ów ko wykazał wie r u t  ne k ł  ams tw o Ma j us a j a k  da.i e- 
c e b r  edni e t  ago prowokat ora o pi erą j  ą s i ę  na wyo D rażn i , dowo- 
dzi tego  f a k t ,  że d a ta  k o n fe ren c j i  z udziałem p.Hołowki,_poda­
na przez Majusa, p r z y p a d a ł a  o k re s ,  w którym_p.Hołowko n ie  byk 
je s z c z e  nacze ln ik iem  wydziału wschodniego w M.S.3.

Mówięc o możliwościach porozumienia p o lsk o - l i te w sA ie -
go oświadczył p.Hołówko: . . . .

-  Szczerze  pragniemy nawiązania  c ho oby minimum s to su n ­
ków s ę s ie d z k ic h  z Litwą. Zarzucą ją  nam u k ry te  z łe  zamiary, uacz 
j e s t  t o  f a n t a z j a .

P r z y j a z d  p B a ł t r u s ż a j t i s a .  Wczoraj p rzy­
b y ł  z Moskwy po a e5* nadzwyczaj ny Litwy i  pełnomocny m im s te i  
w ZS3R §>. J .  B a ł t r u s z a j t i s .
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X, KRONIKA ZAGRANICZNA, / c . d . /
D o k o ł a  a r e s z t o w a n i a  K e d y s a # V/ p r a s i e  
l i t  o w a  ki ej ukazały s i ę  szczegóły a resz to w an ia  znanego emigran-

l i t e w 3 d 0^0 , edysa^ kryminalna a re sz to w a ła  n a ^ I i n j i
d e m rk a o y jn e j  emigranta p o l i ty c zn eg o ,  byłego pos ła  
J o z e fa  Kedysa. KcŚys oskarżony j e s t  o formowanie wespół z P loc-  
k a i t i s e m  zbro jnych  oddziałów emigranckioh. Kędyś z n a jd u je  s i ę  
ob o oni o w c i f  K i  em w ię z ie n iu  w Kownie, V,' p o l i c j i  kryminalnej 
z ło ż y ł  Kedys n a s tę p u ją c e  zeznanie :  . . ,  ̂ „

Kifcdy s i ę  rozpoczęło owo organizowanie  emigrantów w 
W iln ie ,  władze p o l s k i e  z własnej in ic ja ty w y  zaproponowały o rg a ­
n iza to rom  emigracyjnym Pieczka j u s o w i , Po p ław s ki emu. Majusowi 
“ i w m  S to o r f ę n i e  U d z ia łó w .  fcbSre miaiy być zaopatrzone w 
żywność, odz ież  i  o ręż  w ce lu  wyKonania napaśc i  na Litwę, ro 
z a in ic jo w a n iu  zb ro jn e j  a k c j i . p r z e z  emigrantów, m ie l i  golący 
dopomóc im również s i ł ą  zb ro jną .  .

W dn. 15 grudnia  r . u b ,  wszyscy emigranci,w l i c z b i e  . 
około 50 ludz i  p r z e n i e ś l i  s i§  z Wilna do Lidy. zarowno w Wilnie 
jak  i  w L idz ie  zaopatrywał rząd po lak i  emigrantów w żywnosę , . 
o d z ie n ie ,  obuwie i  o ręż . Uczono emigrantów musztry l i t e w s k i e j  
Komenda również b yła  litew ska W końcu kw ietnia r . b . >p rz e n ie ­
siono w szys tk ich  emigrantówz n d y  do Grodna* W Grodnie znajdu­
j e  s i ę  obecnie  około 53 emigrantów. Emigrantów zaopatrzono 
w o d z ież  cywilną. Kołd otrzymują oni od rządu po lsk iego  w wy­
sokośc i  Zł 4 . -  tygodniowo. . ,

Celem o r g a n iz a c j i  emigrantów j e s t  s tw arzan ie  na t e r e ­
n ie  c a łe j  Litwy oddziałów bojowych i  po dostatecznem przygoto­
waniu o c a le n ie  obecnego rządu  l i t e w s k i  ego. W r a z i e  sukcesu 
ogłoszonaby b y ła  d y k ta tu ra  ro b o tn ic z a  z P lec z k a j t i s e m  na czep 
l e t Późn ie j  powstałby rząd  tymczasowy, vv s k ła d .^ tę r e g o  w e s z l i ­
by obecni przywódcy emigrantów PopłaY/ski, G a jż iu k is  1 inni*
Po wzmocnieniu władzy rządu.dotychczasowego, podpisanoby wybo­
ry do sejmu, k tó reby  zorganizowano w t e n  sposob#>aby t r a f i ł o  
do sejmu jak  najm niej  ludzi  o niechętnem d la  emigrantów s t a ­
nowisku. Gdyby sejm zawiódł,  zo s ta łb y  n iezw łoczn ie  rozpędzony, 
poczem w dalszym c iągu  trwałaby d y k ta tu ra ,

W c z a s ie  zamieszek zgładzonoby w szys tk ie  wpływowe 
osoby, s p r z y ja j ą c e  obecnemu rządowi. Według p lanu  P i e c z k a j t i s a ,  
Wilno w dalszym c ią g u  pozostałoby o środki em powstania,  k »dina 
dawanoby powstańcom dydektywy, Po r o z b r o j e n iu  w o j s k a ,_na £bo- 
rem po c z ęśc i  poleccaó n ie  mo^na, armja zo s ta ła b y  rozwiązana, 
poczem powołanoby do życ ia  arrnję ro b o tn ic z ą .  Jednocześn ie  obsa- 
dzonoby stanowiska naczelników powiatu własnymi.ludami. .

Przy kom itec ie  emigracyjnym w W ilnie  i s t n i e j e  wyaziai 
prasowy, w sk ład  którego wchodzą: Ancewicz, Popławski,  semina­
r z y s t a  z Taurogów oraz  n i e j a k i  Kaupas z powiatu 3zawelskiego. 
S taraniem  w ydzia łu  ukazuje s i ę  dwutygodnik ^Pirmyn", o raz  bro- 
szury p o p u la rn e , ja k  np ."Zb io rek  p ie ś n i  i  w ierszy  rewolucyjnych 
"Słowo d la  m łodzieży” . O s ta tn io  wydano b ro szu rę  p . t .  "T rzec ią  
k o n s ty tu c ję  n a p i s z e  lu d ” , ffydano również odezwę w języku pol­
skim: “Odezwa uo ludu p o l s k ie g o , obywateli  Litwy"oraz "Odezwę 
do a r m j i " ,  podpisaną przez Sztab zb ro jn e j  o rg a n iz a c j i  "Pirmyn . 
O rgan izac ja  tak a  n ie  i s t n i e j e .  Podpis ma na c e lu  jed y n ie  wywo­
ł a n i e  większego wrażenia wsrod ż o łn ie rz y .  _ , ,  .

p Powyższe zeznania Kedysa, k tó rych  ^ifFJSodnoso

dodaje p r j g t g  od
s i e b i e  szczegó ły  n a s tęp u jąc o :  Kedys { o b ie r a ł  400 -  500 u l  raić 
s i  ęczn ie .
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X. KfDNIKA ZAGRANICZNA. / c * d . /

*  wyniku rewi s j i  !
apisy, korespondencję i cibuię o organizacjach ani-
Ź £ k “i S ‘ J . Ł S 5 T W ?  » ? " « : “ .“ K i S Ł i w » .
aresztowano k i l k u  agitatorom.

T c a V i  a t  t  a c h ś w o j e n n X .
5 Y / t  - Y A l A i f ^  t ó
rain»6uaL lo y d ° ^ ^ y ^  t / i .  ^ t ę p c ą  nowomianowanym attach*
w ojenny, ^  o

| d l :  u  S S ’#  T ^ y l ^ s l ^ s ^ f w y ć h S ^ S i d Ł ? ,
^ e a e a  i > i n i s t e r  Obrony Kraju.wydał na czjac
oficerów a lg fe lsk ic h  l l ń kie* C . ^ a / i e l a k i T P i t w i ”  ' 
na którym był obecny S y k a c h  s topni.  Pod-

a s  s a w ' g s  | » ! - s r

V 1 S K  ‘4 S f  g  • «  •  »"*■• 5 “ • “ •
Wieczorem obaj o f ice ro w ie  udali s i§  do Rygi•

l° 1 lr c Y i ° o V  Dn.°25 U pca ó d b p d l i o . s i ^ w j a l l i n i ^D a X  t  y c k i  o a . N iem iec. E ston ii i  iiptiry* Poru
^ n f P l Y e s t i r t a ^ i  ak ap loa iacji k o H i.  

‘L i e t u v o s  A i d a s * o z m i a n i e  r z ą d u  p o l ­

e k  i  e g o .
"Lietuvos A id a s"  Hr.ld4 i  d n .4 .? I I .r .b ,  A r t r P . t .

"fcmiana r z ą d u  p o lsk ieg o " ,S t r e s z c z e n i e :

Mimo n i e z n a c z n y c h  zmian personalnych w
u d s k i e g o

zmiany, P n S ^ & a  stosunek „ t f u  do sudskiegp. Jedyna przyczyną u a t ą p i e n i a b y i a . p ^   ̂,
Mara7a ł^ .  Ni kH n,*: s wi er&y* 1 n ie  wierzy w o p - c y m . .

stanowisko premiera usuwa w sze lk ie  pod tym wzgięaem w4 .

° i ł  I n t e n d *  Piłsudskiego ".oprawie
nia j e s t  i s t o t n i e  unicum lJaegolomanji _ ł rt??v>vMarszałka /p ara-  naj wymowniej o powaznycn postępach choroby .
ly s ia  p ro g ress iv a / .
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X. KRONIKA ZAGRANICZNA. / c . d . /

R o k o w a n i a  p o l s ,  k o -  1 i  t  e w a k i e ,  Na po­
s ie d z e n iu  kom isji  bezpieczeństwa i  odszkodowań z dn. 2 , VII , 
a t ron a  l i te w sk a  ośw iadczyła  na w s tę p ie ,  że może s ię  zgpdzić 
na te ch n ich n e  ro z p a t r z e n i e  finansowych k o n t rp re te n s y j  p o lsk ic h  
jedyn ie  w c a ł o k s z t a ł c i e  wzajemnych p re te n sy j  obu państw po u re ­
gulowaniu k w es t j i  bezpieczeństwa.

W odpowiedzi d e leg a c ja  po lska  s t w i e r d z i ł a ,  że t a k i e  
pos taw ien ie  sprawy sprzeczne j e s t  ze stanowiskiem zajętem w 
Królewcu przez staronę po lską  z t y t u ł u  ataków g en e ra ła  Żeligow­
skiego ty lk o  ł ą c z n ie  z rozpatrzeniem  roszczeń  p o ls k ic h  i od­
szkodowania za n a ru sz e n ie  przez Litwę n e u t r a ln o ś c i  i za napad 
wojsk l i t e w s k ic h  na armję polską w roku 1920. Wobec tego obie  
s trony  s t w i e r d z i ł y ,  że i s t n i e j e  między niemi zasadn icza  ro z ­
bieżność poglądów na t e  kwest j ę.

Delegacja  po lska  odmówiła dyskutowania projektuw l i ­
tewskiego, złożonego rządowi polskiemu o ta k  zw. pakc ie  o n i e ­
a g r e s j i ,  ponieważ postanowienia  tego  pak tu  znaczn ie  p rzek racza ­
j ą  kompetencje kom isji  bezpieczeństwa i  odszkodowań. Delegacja  
po lska ośw iadczy ła ,  ze mogłaby s i ę  co najwyżej zgodzić na ro z ­
patrywanie  ty ch  postanowień paktu  l i t e w s k i e ® ,  k tó re  dotyczą 
zagadnień bezp ieczeństw a Litwy, o i l e b y  z o s ta ły  d e le g a c j i  p o l ­
s k ie j  p rzeds taw ione  w fo rm ie .osobnych propozycy j .  Strona p o l ­
ska zakomunikowała również, ze rząd  p o lsk i  n i e  z a j ą ł  dotych­
czas wobec p r o je k tu  l i tew sk ieg o  żadnego s tanow iska  i  że wobec 
tego n i e  ma ona możności dania s t r o n i e  l i t e w s k ie j  formalnej 
odpowiedzi w sprawach przez pro j e k t  poruszonych, a n i e  wcho­
dzących w zakres  kompetencji k o m is j i .  Wobec powyższego p o s ta ­
nowienia nas tępn e  z e b ra n ie  ma zos tać  zwołane wówczas, gdy de­
l e g a c ja  p o lsk a  będz ie  w pos iadan iu  i n s t r u k c y j ,  k tóreby j e j  x 
pozwoliły  na z a j ę c i e  tak ieg o  lub innego formalnego stanowiska 
wobec poszczególnych k lauzu l  p r o j e k tu  l i te w s k ie g o ,

P rasa  kowieńska wyraża p rzypuszczen ie ,  że d e le g a c ja  
polska opuści  Kowno w dn iu  d z is ie jszy m ,  lub ju t rze jszy m .  Po­
g łosk i  t e  n ie  odpowiadają rz e c z y w is to śc i ,  poniewąz jak  s i ę  
d o w ia d u je p r z e d s t a w ic i e l  PAT a . nas tępn e  p o s iedzen ie  komisji  
bezpieczeństwa i  odszkodowań odbędzie  s ie  w n a jb l iż szy m  cza­
s i e .  Termin tego p o s ied zen ia  z o s ta n ie  u s ta lo n y  w porozumieniu 
między przewodniczącymi obu d e l 0g ac y j .  P o s iedzen ie  to odbędzie  
s i ę  prawdopodobnie y/e ś ro d ę 5 albo we czwartek,

Dn. 2 . VII .  o p u śc i ł  Kowno, uda jąc  s i ę  przez Kró- 
lewiecdo Warszawy, członek d e le g a c j i  p o l s k ie j  do komisji  bez­
p ieczeństw a i  odszkodowań, n ac ze ln ik  wydzia łu  MSZ p ro f ,  J u l j a n  
Makówsk i , k tó ry^zda  po swym powrocie M in is te rs tw u  Spraw Zagra­
nicznych szczegółową r e l a c j ę  o p rzeb ieg u  rokowań kowieńskich.

P i ą t y  k o n g r e s  J e d n o ś c i  L i t e w s k y o -  
Ł o t  e w s k i  e j .  W tych  dniach  zakończył s i ę  w hxymxa , Ry­
dz e p ią ty  kongres j e d n o ś c i  L11 ews ko-bo t  ew s k l e j .  Kongres uchwa­
l i ł  r e z o l u c j e  n a s tę p u ją c e !  !• P ią ty  Kongres Litewsko-Łotewski 
r a s  j e s z c z e  podkreś la  potrzebę z b l i ż e n i a  obu b r a tn i c h  narodów 
w z a k re s i e  politycznym, ekonomicznym i ku l tura lnym , 2« Kongres 
pop ie ra  w y s i łk i  Litwy, zm ierza jące  do z jednoczen ia  wszys tk ich  
ziem l i t e w s k i c h  vi ich  g ran icach  e tn o g ra f iczn y ch ,  3 ,  Kongres 
j e s t  zdania ,  że obowiązkiem rządu  obu państw j e s t  p o p ie ra n ie  
ze w szys tk ich  s i ł  pracy nad wzajemni® zb l iżen iem , przez wpro­
wadzenie we w s z y s t  k ich  i n s ty tu c  j a ch oświ a t  owych obu pańatw 
nauki o p o t r z e b ie  podobnego z b l i ż e n i a ,  4a /  Kongres wyraża ży­
czen ie  w c ią g n ię c ia  do pracy jednośc i  Litewsko-hotews k i  ej s z e r ­
szych mas akademickich przez s tw orzen ie  przy J e d n o ś c i  Litewsko- 
hotewskiej  sskcyj towarzystw akademickich.
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X, KRONIKA ZAGRANIQgJU / c #dJ
b/ Pożądanem j e s t  um oż liw ic ie  v/i&dz om ̂ wierzchnim ęrgąaiz&cyj 
uniwesayteckioh i  akademickich obr£ państw prac wspólnych w 
zakres ie  kulturalnym, ekonomicznym i  po li ' tycznym,, o/Kongree 
wyraża ehęó, ftby arudentom obu panstw udzielane były u l a  w 
pustaći zn ies ien ia  wiz i  zmniejszenia opłat za przejazd koleją ,  
a /  Jedno państwo przyznaje.prawa uniweasytetu państwa drugiego* 
5 , Sfery Kierownicze w żyoiu.ckonomięznem Litwy i Łotwy przy­
trzymywać s i ę  winne zasady, 2ę roswoj ekonomiczny Litwy i bo- 
twy na szeroką skal# możliwy j e s t . ty lko  drogą ją k n a jsc is le js z e j  
wspćłpraoy ekonomicznej* W najblia§z$rm czas ie  winne byc;ah-za- 
warte t r a k ta ty  w sprawie uregulowania stosunków prawno ekono- 
jaioznyoh tabu krajów, b /-zm es ione  wizy wjazdowe i wyjazaowe, 
o/-zawarty t r a k t a t  handlowy, d/-niezwłocznie uzgodniony sys­
tem podatkowy, po li tyka  bankowo-celna tak, ażeby już w przysz­
łym roku dało ‘s ię  zrealizować całkowitą unj# osiną pomiędzy 
obu państwami

W Kongresie Litewsko-Lotewskia brało udział ekcło 
100 osób* Kongres ma s ię  zebrać w roku przyszłym w Kownie.-

R o k o w a n i a  p a 1 « k 6 l i  t  e t  8 !: i  e. Warszawa*
W d n , B . n i . r . J j ,  O dbyte a l t  » J ^ o h u  P r g g g j u n  B w ^  ^ i | | ^
kolejne posiedzenie podk ę n ia j i  k J  Na

ręczy na jb liższych  dniach posłowi łi1#,wi|Kńsmu w Beriiui©
o l n w i e d O a  not# litewska i r z  l i t e w sk i  projekt traktatu.

liST odpowiedzi te j  rząd polski jjakomunikujo , 2 0  proje^   1 * ? Aa r Myk i oat sprzeczny zW odpowiedzi t e j  rząa poxsKi »a&wuutt4.A.<Ajo, 
l i tew sk i  J e s t  niemożliwy do p rzy jęc ia ,  3ea t  g rzeczn y  z
zaleęezuami Ligot Naifddw. a rownoczęsni^ godzi w niezaleznae*
te r j r to r ja ln ą  Rzeczypq3pol 1x8j Polskiej^  •. ,

Wobec powyaszeg® przewodniczący delegacji  polskiej 
w ?.Rnrnnnm«al dolegacii l i tew sk ie j  konifriwiowani e prac

Wobec -powyższego przewodniczący delegacji  pora;
K Główko zaproponował doles&cii l i te w sk ie j  kontynuowanie r r ~- 
komisji bezpieczeństwa i odszkodowań na
wei r iz o lu c H  Rady Ligi N&r&ddw,.oraz v fe.rn.ch zakreślonych 
przez konferencję w Królewcu. P Rołówko fcapropanowa* dal®;)» 
ażeby s trona  li tewska p rzys tąp i ła  do realnego rozpatrzenia  
propozycji polskie j  i  albo przedłożyło, własny hontrprojekt 
paktu, albo te ż  pod ję ła  dyskusję nad _ projektem polskim, 8w** 
kając w ten  sposób kompromisowo wyjścia* _ . . . _ , _

k r e ś l i  i
obu rokującycn suron, a i^uuusoHiutj 
wiedzi ostatecznej na propozycję p.Hołowki po o t i  
j i  swego rządu. Decyzję tę  p .B alu t is  zakomunikuję 
a,-, 1 ciVi o i  i n t . v f l  w s n ł i d  t .p .. wob fic tp.eo nastepne P o b j

t rzymaniu decyz­
j i  swego rządu. Decyzję tę  p .B alu t is  zakomunikt 
polskiej jutro w sobotę, wobec tego następne po 
misji  bezpieczeństwa i odszkodowań zwołano na j
 J I  A _____

a  i  edzen
ju tro  sobotę

PPTutejsza prasą donosi, że w ciągu przyszłego tyg?d- 
dńa-a powróci do Kor/na z Warszawy delegacja litewska do koiai 3* 
po 1 sko7 l i  tewski ej dla sprawa komunikacyjnych, tranzytowych i  
o V n n f i m i  n p . r w r i h  .ekonomicznych. , , .Według “Lietuyos Aidas“ w trakcie rokowań w Warszawie
zarysowała s ię  rozbieżność zdań i  żę.należy przypuszczać, iz  
komisja z trudem zdoła tę  rozbieżność przezwycięzyc.

K o w n o , 7 . V I I . r . b .  odbyło s ię  o s ta tn ie  posiedzenie 
ko-polskiej komisji &Q spraw bezpioczenstwax i  odsskoao-li tewsl

v?ań.
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X. KRONIKA ŁAGRANICbNA. / o . a . /   ̂ ^
a + Prtlakiei Agencji Telegraficznej dowiaciu 

Jje^ pr2* b i o r ^ ep siedŁ*^nioząoya d e !9a»oił ' l i teW B kie3 Bąlu-

Litwa od 8  I f *  d w H  ń a k ^ ia jd a le j  w y s u n i ę t y . czago m ijdzy

łatwi ani a i s tn ie jąc y ch  m ę w  ego p r o e k t t t ,  B alS tis  osf
atrona polską n ie  uzna z '̂irf 0WŜ g i pozostałe  nic innego. 
ja^źreda j^w aó^raport "̂0 a t w i w d z a j ą c y  niSioinoBO dojśc ia  do 
j o r o z u n i e n i a . ^  ra jjos p r z a w o d ^ ^ y ^ e l e g o o ^ ^ -
akiej p*Hołowko, ^ t° ry  z|  r  woli i  chęci d4 porozumienia ze s t r o n  okazała więcej 4 0 0 1 0 3 -woii * * ^  na t e n  tem at_
w y k r a c z a  poza zak res  komp pr aov/odniczącym d e le g a c j i  l i t e w - -
m e  będzie polemzował z P, . +vlko do zwrócenia uwag^» de sk iej .  P.Hołówko ograniczy! Się ty lko ao zwi _
Rada L ig i  Narodów wyrazn« \ £ eS t y k na k tó r e  o b ie
d n io w e j , że n i e .  n a r u s z a  ona w b iczem  n^ i a z a  i  n ie  zmie-
strony mają odmienny P ° § i ^ i o l avi e rm na parawę wileńską, kto- n ia  w niczem poglądu rzą d u  ]polakii^  s trona .p o la l i
ra  iak wiadomo rząd p l 3a AOr azaJ „  £ań ś c i ś l e j  ten zasa- 
w rokowaniach oteony ck ^ t r o n v eSli tew 8k i e j 2 nie dążąc bynaj- 
dy takia i  w stosunku 4°t °yt oh m bow i H tóraby mogły**m nie j  do n a r z u c e n i a  ge j  t ^ c h  zo b o w iązań ,  , u t e w s k i c S ,byó i o m e n t o w ^ e ^ a k o ^ r e z y ^ a ^ ^ r e t e ^ y j  z a s t r z e c  s i ę ^ m e -

ciw te g o  r o d z a j u  zarzutom I j ^ l ^ l ^ f ^ ^ a ^ n a f w i ę k s z e j

ai; i tó a . KBądzi* ona jednak, ażeoy  dawarcie t r a n  • te ry to r ju . i
u i t a l e n i e  b e z p o ś r e d n i e j  tomwikac3i | W i ą ^ P  . a l  h

-w i le ń sk ie  s t a n o w i ł o  r ę z y ^ C ] « d  droazcze 2'akr(JJu obecnych
r z ą d u  l i t e w s k i e g o ,  k t ó r e  ^  s t w i e r d z a  n iem ożność  o s i ą -
r o k o w a ń .  S t r o n a  polska z d o l e w a n i e m  s t  4 e  n a d e j d z i e

f f a l 0 i w I t ó “ ó t  W S S g  p rze k ln ą  s i ę  o p rzyjazn ych  i n ­
t e n c j a c h  n a t o d u  o t r o ^  s t w i e r d z i l ^ s n o z n e s o

p o r o z u m ie n ia ,  t —  .
1 odszkodowań obradująca w Kbwnie,  uj£ 

W iększość  ozłoukow d ę l e g ą c a  W iększość  c z ł o n ó w  d ę l e g a c n  £ £ n i e  po­
d z i e l ę  8 b A  rano--------------------d i l e m c i i  p o l s k i e j  p ,Hołówko, .z o s t a j e  t y l k o  p rzew o d n iczący  ń e l e ^ c ^ i  P t a l e n i a  i  p o d p i s a n i a

srJss-SŁ S^lS^ff-s ‘“ 'i1’to k o łó w  z o s t a t n i c h  posie& cen k o m i s j i .
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Po p os ied zen iu  p o l s k o - l i t e w s k ie j  kom isji  do spraw 
bezpieczeństwa i  odszkodowań przewodniczącemu d e le g a c j i  p o ls k ie j  
Hołowce z ło ż y ł  w izy tę  wiceprezes d e l e g a c j i  l i t e w s k i e j  J ó n in a s ,  
z a p ra s z a ją c  go w im ie n iu p re z y d ju m  d e l e g a c j i  l i t e w s k i e j  na 
ś n ia d a n ie ,  k tó re  d e le g a c ja  l i t e w s k a  wydaje w dn iu  ju t rae jdzym  
na cześć  prezydjum d e le g a c j i  p o l s k i e j .

P . H o ł ó w k o  w s p r a w i e  r o k o w a ń  p o s k o -  
l , i  t  e w s k i  c h. Przewodniczący d e l e g a c j i  p o l s k ie j  Ho- 
łówko u d z i e l i ł  p rzeds taw ic ie low i n Si ego dni a ,ł wywiadu w związku 
z zakończeniem rokowań p o ls k o - l i te w s k ic h  w Kownie. Na p y ta n ie ,  
j a k i e  stanowisko zajmuje wobec o f i c j a ln e g o  oświadczenia  rządu 
l i t  ewskiegp , według którego odpowiedzialność za negatywny p rze­
b ie g  rokowań spada na de legac ię  po lską ,  p.Hołówko oświadczył:  
"Żądaniem d e l e g a c j i  p o lsk ie j  było r o z p a t r z e n i e  dwóch k w es ty j : 
o odszkodowaniach i  o pakcie o n i e a g r e s j i .  Polska d e le g a c ja  
oświadczyła j e s z c z e  w Królewcu, że zgodzi s i ę  na ro z p a t r z e n ie  
p r e t e n s j i  Litwy w zw iazk uz  a k c ją  g en e ra ła  Żeligowskiego t y l ­
ko ł ą c z n ie  z kon trp re ten s jam i  p o l s k i  z powodu n a ru sz en ia  przez 
Litwę n e u t r a ln o ś c i  w 1920 r .  d z i a ł a l n o ś c i  oddziałów par tyzan ­
ckich  ną lewem s k rz y d le  armji p o l s k ie j  na f r o n c ie  suwalskim. 
Ponieważ d e le g a c ja  l i tew ska  odmówiła r o z p a t r z e n i a  t e j  p r e te n ­
s j i ,  d e le g a c ja  po lska  b y ł a _zmuszona odmówić ro u p a t r z e n ia  l i ­
tewskiego p ro je k tu ,  pomijającego nasze k on trp ro po zy c je .  Go 
do zawarcia  paktu  Dezpieczoustwa, uważam, że l e p s z ą  formą j o s t  
zawarcie  paktu  o n i e a g r e s j i .  S trona  l i te w sk a  odmówiła włącze­
n ie  tego  paktu  do programu rokowań i  o b i e c a ł  przedłożyć swój 
k o n t r p r o j e k t .  Litewski p r o j e k t {p rz e s łan y  do Warszawy 2b czerw- 
ac a ,  jak  s i ę  okaza ło ,  n ie  ma n ic  wspólnego z naczym projektem. 
Zawiera onu żądanie  aby Po la sk a  uzna ła  wileńszyzyznę za t e r y -  
to r jum  sporne, aby wyprowadziła stamtąd swoje wojska i  wpro­
w adzi ła  osobną a d m in i s t r a c ję .  P ro je k t  t e n  j e s t  sprzeczny z r e ­
zolucjami Ligi  Narodów i^ d la teg o  te ż  rząd  po lsk i  n i e  mógł ge 
nawet p rzy jąć  do wiadomością Rząd p o lsk i  zaproponował w Królew­
cu nawiązanie  s t t s u n k u  z L itwąs lecz  nigdy n ie  mówił, że może 
zgodzić s i ę  na t o  za cenę_rezygnacji  z tegp t e ry to r ju m ,  i  że 
przyzna L i tw ie  prawo do m ieszania  s i ę  do wewnętrznych spraw 
p o l s k ic h .

Na p y ta n ie ,  czy w c z a s ie  rokowań kowieńskich roz­
s t r z y g n i ę c i e  k w e s t i i  posur.ęłę  ̂s i ę  naprzód. p.Hołówko odpowi e- 
d z i a ł :  "W rokowaniach pos tąp i l iśm y  naprzód,  w szczegó lnośc i  w 
tern znaczen iu ,  że o b ie ’ s trony w y ja śn i ły  swe stanowisko i za­
poznały s i ę  z argumentami s t rony  drugiie j .  Sądzę, że w ie le  tych  
nieporozumj.cn, wymysłów i jawnych śm synuacyj, k tó r e  kursowały 
na szkodę obu narodów, zn ik łą  lub  s t r a c i ł o  znacznie  na popular­
no ś c i  ̂ Testem przekonany , że już d z i s i a j  d la  w ie lu  lu d z i  na Li- 
t w i e < s t a ło  s i ę  jaunem, ze ze s t ro n y  p o l s k i e j  L i tw ie  n ic  n ie  
g ro z i  i  że, przeciwni ej /Polska w imię wspólnych in te resów , ce­
n iąc  właaną n iep o d leg ło ść  p ragn ie  rozwoju i rozkwitu  niepod­
l e g ł e j  Litwy.- J se tem  przekonany, że n a d e jd z ie  godzina,  w któ­
re j  c a ła  Litwy to zrozumie, jak  również t o ,  ż e 'P o lsk a  nagdy 
n ie  b y ła  i  n i e  b ędz ie  w szeregach wrogów Litwy.

U r l o p  p o s ł a  B a ł  t  r  u  a z a j t  ó s a .  Pose ł  l i tew* 
sk i  w Mcskwie p . B a ł t r u s z a j t i s  uda je  s i ę  na k u ra c ję  do F erne t  
l e s  Bains -  do F ra n c j i  Południowej.  Urlop potrwa parę mi s a l ę* 
cy. P o s ła  z a s tą p i  w Moskwie pierwszy s e k r e t a r z  posels twa p.Bag- 
donaB.
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A r e s z t y  w ś r ó d  k o m u n i s t ó w  w P o n i  e -
w i  e z u . w nocy z 17 na 18 b.m. z o s t a ł a  wykryta w Poniewiezu 
o rg a n iz a c ja  młodzieży ko n u n is ty czn e j« Zaaresztowano około lb —r 
osob. W wyniku r e w iz j i  u członkow o r g a n iz a c j i  znaleziono moc ao- 
kumentów ko mpromituj ą c y c h . -

w o d u 
W dn iu

angLe
wybitnych o s o b i s t o s c i .

Tegoż dn ia  w domu związku s t r z e l e c k i e g o ,  n ac ze ln ik  za­
ło g i  pu łk .  G-enis podejmował marynarzy angielskŁscli .  i!a p r z y ję c iu  
by ło  obecnych LoO marynarzy angi e lk k is c h  i  s t a r s i  o f ice ro w ie  
miejscowej z a ł o g i . -
Z j a z d  z w i ą z k u  n a r o d o w c ó w .  Dnia bU-go czerw­
ca w Kownie odbędz ie  s ię  ogólny z jazd  oddziałów związku narodow­
ców, na którym, między innem i, zostaną wyjaśnione kwe3tje ldeo-  
l o g j i  p a r t j i  i  j e j  programu p o lityczn ego . Pozatem zjazd o k r e ś l i  
s tosunek  narodowców do obecnego rządu l i te w s k i  egof jego wewnętrz­
nej, i  zag ran iczne j  p o lity k i*  oraz do innych, o r  gani za cyj p o l i t y c z ­
nych w k r a j u . -

Z j a z d  " t a u t i n U H i " ,  f  dn . l .b .m *  zakończył 
s i ę  z jazd  " tau t in inków " w Kownie, W c z a s ie  z jazdu  w yg łos i ł  
d łu ższe  przemówienie członek c e n t r a ln e g o  kom ite tu  p a r t j i  Lapc- 
n a s , w y ja śn ia ją c  s tosunek  " t a t t i n in k o w u do innych p a r t y i . Lape- 
nas s t w i e r d z i ł ,  że d z i a ł a l n o ś ć  innych p a r ty j  mocno o s ł a b i a  i  
znaczna częśc ich  członków p r z e s z ł a  do obozu narodowcow,_

oponowali Lapenasowi^mówcy z p a r ty j  innych, tw ie rd z ąc ,  
że leaderzy  zarówno chadecji* ja k  i  lewicy r o z w i ja j ą  dawną

Następnie  z b r a ł  głos p r o f . yoldemaraa, ch a rak te ry z u ją c  
w dłuższem przemówieniu wewnętrzn^ i  zewnętrzną s y tu a c je  k r a ju ,  
llówiąc o problem ie  po l s k im , . Poruszy ł  mówca sz e re g  momentów n i s -  
"U)rycznych, dochodząc do wniosku, że Polska  w dalszym ciągu 
czyha na n ieza w is ło ść  Litwy i  że -  w związku z tern -  Litwa i
żadne us tęps tw a  w sprawie w i le ń sk ie j  zgoazić s i ę  n i e  moze.

b ab ra ł  głos n a s tęp n ie  m i n i s t e r  Finansów T u b e l i s , y  
pewnia jąc ,  że pogłosk i  o n ieu ro d z a ju  są  mocno przesadzane i  
ze -  o i l e  pogoda dop isze  - Urodzaje mogą wypasc dosyć zadawał- 
n i a j ą c o .  . , . ,

Przemawiali  je szcze  m in is t ro w ie :  R oln ic tw a, Oświaty, 
Sprawiedliwości  i  i n n i .

z jazd  powziął sze reg  rezo lucy j*

Z w r o t  s t y p e n d j ó w  p r z e z  b y ł y  c h s t  y-
p e tul..y-g—t-ó - t r .  minrtjtcra-tTro Oświaty opracowuje odnośne  ̂
dokumenty, na mocy k tórych  zażąda z w ro tu / s ty p endjurn od wszyso­
ki ch byłych  swych stypendystów, wśród k tó ry  en z n a ja u ją  s ię  ojr- 
l i  m in is trow i e, obecni wysocy u rzędn icy ,  posłowie i  w.c..

N o w y  g m a c h  p o o a t  y w 0 1 i  c i  o . M O l i c i e
ragpoozęto  budowę no?/ego gmachu pocztowego w s t y l u  współczes­
nym. Ludowa poch łon ie  około 2bO*OQO l t .
U r l o p  s z e f a  s z t a b u  g e n e r a l n e g o ,  t
Szef sz tab u  generalnego pułk .  Pleehav/icziua udał Się zagranico  
z t y t u ł u  dwumiesięcznego u r lopu .

na

za-
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z a s t ę p c ą  j e ®  w c z a s i e  n i e o b e c n o ś c i  b ę d z i e  pm*M*nik-s e n a t u  
g e n e r a l n e g o  K u b i l a n u s . -

oyA z°23 n a "  24 czerw ca  r ? a^ £ u ° l ? t e w l S

i n ki x U i S »
w V B t  a  w y r  O 1 n  i  c  M  . * P f  Ł 8"

2, a  m k n i  ę c 1 0 r  b* zo s t a ł a  ..-zamknięta 7
S ^ . k S  ro  l n i c z o  p r z  eny ś to wa U ™ .  O g d ł e ,  wystawę z w ie d z i ło  
o ko ło  100 t y s .  o só b .

1 a a r  ? ? I l ° \1 ty e h k n ią c h  p o l ic ja  Łym inal“  '
i /  5 Kłajpedzie b . p M ł j  egJ°przekazano komendan-
przeciwp a ń s tw ową a z i a t a i
tow i  woDennemu k i a ] p e d y .   ̂  ̂ 1 u  r  z y ,

W i  e 1 k i  e s z k o d y  n t ^ f ^ ^ t o r a  p r z e c ią g n ę ła  pr20°-
W pow. W y l k q w y s * * i l ^ w i e l k i e  szkody w pow Wyłko-
paru dniami nad U  t w ą , b ^ y n k ó w .  Ogółem s t r a ty  s ię -wiskim. Uległo, z n i s z c z e n i u  wie&e oua.v
g a ją  140.000. li tów . ^ ^

E m i  g r a c  j a u .1 ^ f s i ę c u  j e s t *  znacznie mniej sza* ' i ^ i | I1- w i .  Emigracja w biez* w » ta le  s ię  zmniejsza. Emigran
of S S ^ l i f p & t w Ł ^  to ^ y .  Argentyny i  Południowej

• . r  a r  a w W e w n ę t r z n y  ch.

maraa.  ̂ o 1 i c j i*

2 ^ p ? r S ^ 8 Ą a  ! 8 "

l ip c a  B* Swyłaś\ D o »we l Bf c p X ® *  *2j s k k g U  
S ^ ^ n " ^ n ł ! i V t c j i ew Sztw lac l  zos ta je  mianowany - 
dn4 1 l ipca  J , Szurnas*

% a  m k n i  ę c i  e a. e f ‘ 1 - r i  a /  A UU \f “ e s i e n i  r .b .  zamknię-
? k i t a f i o  y e n ik ^ l /n a u c z y c ie l s k ie 'w 'P o n ie w io rz u .  W 8 * «
s k i n a r j S i k r e f c i f s f ę  b ę d z i ?  g t a n w j t a  . e n - t a e .  ^  ^

2 ? !  V / A  t l  i n i i n K y -
na
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B iu le ty n  Kowieński. Kr, 129* / W i l t i / .   S t r .  1.

X. KRONIKA GOSPODARCZA,

o Q i i -7 a r i a b u d ż e t u  w k w i e t n i u ,  Do- 
c k h y  i  wydatki w o k r e s i e  od I-go  s ty c z n ia  do I-go .oaja wyno- 
s i ł y  /w t y s i ą c a c h  l i tó w /  :

DOCHODY \ff DATKI

Nadwyżka z 1927r .  5 6 . 45o»9 547  3
S ty c z e ń  1 9 2 8 r .  2 Q . O O D . 2 2 6 . 1 o l , 0  5 .6 1 7  8

„ l Y o o l h  2 5 .0 2 7 :3  -  2 .0 2 3 ,9
K wiecień  _____ 2 4 1 6 7 1 .6 ______ 1 7 . 7 1 0 . 0 __________ 6 . 9 6 1 . 0

Ogółem 86 .907 ,5  6 6 .2 2 6 ,6  660 ,9
\7 c ią g u  pierwszych c z t e r e c h  m ie s i ę c y  b i e ż . r .  wpły-

n ę ło dc kas P ^ stw ow ych  8 8 . 9 U 7 S i *  s l ?  
c z a s i e  6 6 . 2 2 6 ,6 0 0 l t . ,  W t e n  j t  ko ls;)o-
ma 6 8 0 .900  l t .  ł ą c z n i e . z  s umaka po cnoaząuj 1+ *
wych / 3 . 8 8 1 .0 0 0 /  nadwyżka w y n io s ła  4 . o 6 l , 9 o 0  l t .

1/ z e s t a w i e n i u  z p ierw .  z.e™, ?z t ®r e “a _“ i® ^ S 'a ^ ia ła 0a i  u b i e g ł e j  r e a l i z a c j a  budżetu  roku u b ie g łr g o  p r z e d s ta w ia ła
jak następuj  e:

S t y c z e ń - k w ie c i e ń  1 9 2 6 r . 6 3 . 9 Uó,5  8 8 . 2 2 6 , 6  -  ^60 ,9
S ty c z e ń -k w ie c ie ń  l S 2 7 r . 8 0 . 8 D2 ,2 ________________  i K - l l i

8 .0 6 5 ,5  1 2 .4 7 6 ,7

Nadwyżka w 1927 r .  wyni<
» K ' W C Ż .  zaś  ^ a l e d w i e  680.900 l t  r a a l i z a c j ę budp e tu  w
k w ie tn iu  r . b .  / w  U s ta w ie n iu  z t a b e l ą  z roku u b ie g łe g o / :

D o c h o d y  z w y c z a j u  e l 92o r .  9/l4SS72",93
1 .  Podatki b ezpośredn ie  6 2 2 1 . l o O . O l  2 . . »
2. Podatk i  pośredn ie  6 .54o .760 ,O l G-g™ -*gg;gg
3 .  Podatki  u z u p e łn ia ją c e  I z l ' n t  sd 679‘.014,66
5! Dochody z zakładów państwowych5020.2 5 3 ,3 o
0. Dochody państw, z m a j . i  kap . o.Oo7. ^  ,oo * i ’ oSi ’ ia
7, Dochody z urządzeń rolnych 2 ,o 9 l ,3 o  •
8 . aa chunk i  ze skrbem............................................................. ■ - - - -

Ugółem dochodów zwyczajnych24. Y)2.o49,40 20.643.926,60

D o c h o d y  n ayd z w y . c z a  j n e , „ 5?
1. Dochody z reformy r o l n e j .  1 1 9 .2 4 9 ,A1  I_ń_________

Ogółem dochodów zwycz.i  nadzwyCz2 4 ó 7 l .o 9 9 ,30 ^ •§^9° § r1? 
Wydatki budżetowe w kw ie tn iu  1 7 7 1 0 - - - -
Nadwyżka dobh.wzgl.wyd.w marcu 6961„543,40 -  153.505,10
Sumy z o p ł a t  kolejowych o o d i .u o i ,o o

Z t a b e l k i  wynika, że dochody skarbowe w kw ie tn iu  wy 
n io s ły  24 .67 i ! dOO l t /  wydatki zaś 17 .7 1 0 .OuO l t .  Nadwyżka wy 
r a z i ł a  s ię  p rz e to  sumą 6. so l .5 00  l t .
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B i u le t y n .

m il ih  GOSPODARCZA, / C . d . /

S t r .2.

ild.* * A O /{"̂7"
roku y ;

w ięcej  Wzrosły w tai/ieunit pozy 036. upiega-/^. — -u r 
W zrosły w ?  8“  ^ ;  ,3 . 671.500 m nie]3Z

s . bzsI voo.1^sumą.

s ty tu c y j  p a n s w j w ^ »  v* „pływów podafcicow ^ ^ f o r m y  ro ln e j  
^ ■ ai ę P a n a k a  « * *  * r e f o r m
o p ł a t ,  r a c a  wi*. n B 0 wj.oLrU-u ^ x,u n s ó w

4 p m i n i s t r a  J  * z óeździe
# . V . t  « H  a U t  i  »  i  »  ^ o L o r  Finansów 1 'p r z e m ó #w 1 e .n «l a u t  i n i n k 2qQ+.lr finansów Tutę-* 

"tlutinlnków” 2 ^ ^ a t r finanao^ęj* a3r cza.j^ w y  nos i wraz z

* »  - ^ % & } %  veŵt w u .
uzupełn ieniami fó? “f p i  rae'o św ia t  owo-społeczny 

z,aspokoiś w szy s tk ich  po t  n i o B to ry ę t  I  w 0iągu
fe  zbliża *i«, *;*KfD«Si»tu odbywa “ W i t  ta tiłe®  do?hodow.R e a l i t a c j a  ouui kano M a i l i .  ( t . « f s l , dą nio -  
B pierwszych m ies ięcy  ^ 1 101 m i l ^  l t , .  0 i l e  n i e  4o ią  dada |  
Wydatki W ^ J S S f  *>ol»dy * H ^ % S t o e h  a k c y jn y c h ^

i  i n s t y t u c j a c h  k r e d y w ^  Kredyty ‘w  ■̂ d i e r iL 
H . ,  -P ł jw a ją o  tego  g ó r u j e  wprawdzie nad e topor-
m e n s  ze, P rzI cztT tv i s d v  4$ .  Import gó ru je  niQ 0dDiłc .
)*« V . ^ f h d l t n s i e  p l^ n i c z y m  Bie t o j «  e s ą . n i ż  w l a t a c h

Rezerwy
inny eh
3ztu.c2r.yon/ a w  ^  Zmalał na tom iasu+« ^ ^ ó r a  to  i l 0 9 0 *. 
materja^ow budowla y lnu wynoszą o t y s ,  ton  , ijs r ó e ł  e k s p o r t  
N i  ©wyprzedane fcilans handlowy wyr owna, o do^ ni  e cyfrę
mogłaby s j o " ' ; ,  „ ł ą c z n y c h . 0 s i ą p i ę  ° U  n i e r o g a c i z n ? ,

tu  o,_
3en i  p o w s t r z y m a  ^ f ^ w V o h o c n e  j Litwie. K i*
Zwłaszcza skoro s i ę.v n łn  9U0 t v s .  na. . . w y

v j  —v .
Urodzą]<

SS około 200 t y s .  ha* .  a w i e w y . b t  a w y
, 7 i n i  o 8S’ w s P r . Xo w n i  e.

«L i  e t  u v o s  d i  e m y s ł o w 0 3 . ~
_ 1 V, r» 7. Q«* D ‘ A ^r o l n i c J B o-  p r  Z » ® y  _ Y H . r . b .  A r t . p t .  Po

T. + 11VQS 2 . i n i o s u N r.145 z on. .
" L i e t u v o s  n i   ̂ s t r e s z c z e n i e :

z a m k n ię c iu  wystawy j e s t  w ł a ś n i e

Drobno « 8 -
S f d o B t Ą f y  t a g g  pr^zewozowej.. 0 u ^ c

r o f a ly  S z y n i e  ? f ^ o I n o j ° n a  h i t w i a  ̂ ^ r o t ó w -, 
w rażen ie ,  że i ® ;i r^opł oKsuonowac w łat y “Rtt/ v t o  howiem
r o l n i k  h i e ty lk o  n ie  * ° f  nf ; f s t e i e Bpotyka-
n io ż  n a b y w a ć  i i | u i h 3^ 3sod^r s t , aoll drobnych
eksponaty d rog ie  nłahy u d z ia ł  z e/el.bV J ... w v  ^ „ Q+.om niezwykle s iacy  , Anz a rn i

nicv w wystawie. Ni 
| n f  żadnych innych
akinh





X ,  K R O N I K A  Zr Z P C  I-A L I T m I N :O.J. a L ^ l d l U C u .
M a n i f e s t a c j a  L i t w i n ó w  w p a r ą f j i  
g i e r w i a c k i e j  p o d c z a s  w i z y t  y a r  t  /  - 
o i  s k u p a . W dn iu  lo -go .b .m ,  wizytował arcyb iskup  J a ło rz . , -  
kowski p a r a f j ę  g ie rw iacką ,  wsie l i t e w s k i e ,  p rzez  k tó re  a rcy o iu -  
kup p r z e j e ż d ż a ł ,  spo tka ły  gp czarnemi f lagam i,  p r o t e s t u j ą c  w 
t e n  spoaob przewiwko u s u n ię c iu  j ę z y k a _ l i te w s k i  ego. z n o s c io ia .  
N iez a leżn ie  od toge> ludność 1 6 - s tu  wiosek l i t e w s k i c h  zw róc i ła  
s i e  do a rcy b isk up a  z p r o ś b a  o ponowne wprowadzenie nabożeństw 
l i t e w s k ic h  i u s u n ię c ie  proboszcza Kalinowskiegp .

J e s t  to a ru g i  w y p a d e k  sp o tk an ia  a rcyb iskupa  czarnemi 
chorągwiami. Raz juz  p o s t ą p i l i  w t e n s  sposób L i tw in i  w p a r a f j i  
radunski e j , -

" Z y c i e  L u d u "  w s p r a w i e  z  m i a n y r  z ą -  
d u  p o l s k i  e g o .  W związku z dym isją  gab in e tu  P i ł s u d ­
sk iego ,  zamieszcza "Zycie Ludu" n a s tę p u ją c e  uwagi. _

Rezygnacja-Marszałka P i ł su d sk ie g o  ma_jedynie_ formal­
ne zn aczen ie .  F ak tyczn ie  głos jego w nowym g ab in ec ie  ministrów 
był  i  b ędz ie  decyduiący.  Pozornie  ty lk o  Marszałek P i ł s u d s k i  
wypuścił  główny s t e r  p o l i ty c zn y ,  N ie ty lko  n i e  o s ł a b i ło  to  jego 
p o z y c j i ,  le c z  przez wprowadzenie do g a b in e tu  nowego wybitnegp 
p i ł su d czy k a ,  jakim j e s t  nowy m i n i s t e r  oświaty  d r .  S w i ta l s k i  -  
pozycję t ę  wyraźnie wzmocniło. . . . ,

Złowieszczy b a t  P i łsu d sk ieg o  w dalszym ciągu_w is ieć  
będz ie  nad S o lską ,  gdyż Marszałek z r ę k i  go n ie  wypuści, a t y l ­
ko wysmoli dziegciem rumuńskim, by na wypadek próby o b a le n ia  
jego rządów moc j e s z c z e  b o le ś n ie j  wysmagać owe l a d a c z n ic e ,^ ś w i ­
n i e ,  łajdaków p o l i ty c zn y ch  i porozpędząc znudzone muchy rfcxi-iym- 
B9  sejmowe, k tó r e  t e r a z  ty lko  czasami len iw ie  skaczą  i  n ie  pod­
noszą  sk rzy d e łek  do lo tu .  . . . ...

N arazie  p ra sa  polska j e s t  tego zdan ia ,  ze zamiłowanie
Marszałka P i łsu dsk iego  do efektów widocznych zakończy 3ię roz­
prawą wewnętrzną, gdyż t a k i  s t a n  rz e c z y ,  t r z e b y  przyznać -  na­
prawdę iuż trwać nadal  n ie  nioze.

Ponieważ jednak ,fak tycznych  planów p .P i ł s u d s k i e ®  n i k t  
zaś p r a s a  zagran iczna ,  a zwłaszcza sowieckaj s t a l e  po-
n  + o '  i  <-i n  r» o wił f l p W  R  f l T a r m f l  «  >7 ar-fjkl ® k o ł f l .  n .-7.!7. V, .'".fTO

co i  
:iw:

,w.. . . - w - __________      ,   'pi  _
  w*aię*n a ' t e  naprawdę c ię ż k ą  strawę i  n i e  , , ..
z jadać  podarowanej p o r c j i  * Obawie* by n ie  dostać  b o l e ś c i  żoT 
łądkowyóh* v

Po p r z e c z y ta n iu  oświadczenia  wszyscy bez rąd n ie  rozwo­
dzą rękami i  jednogłośni© tw ie rdzą ,  i ż  nawowytwarzona sy tu a c ja  
n ie  rokuj© n ic  dobrego. , , ,

Pan P i ł s u d s k i  miał l  ma możność n ap raw ie_z ło ,  k tó re  
ja k  rak  toczy organizm narodu p o lsk ieg o ,  dlaczego jednak n ie  i 
zas tosował swej r e cep ty ,  n ik t  tego  an i  zrozumieć ani usprawied­
l iw ić  ni e może* .

Marszałek P i ł su d sk i  u cz y n i ł  krok wstecz lecz  zapowie­
d z i a ł ,  że n ied ługo  znów powroci do n ia ń c z e n ia  znienawidzonych 
p rzezeń  "podrzutków", . .

T a ta  ob iecu je  dzieciom wciąż nowe l a n i e ,  l e cz  d z ie c i  
wolałyby p rędze j  odczuć na swej skórze  bo lesne  razy  jego b a ta ,  
by moc s i ę  pozbyć denerwującego strachu.
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B iu le ty n  Kowieński i l r .129 .  / J i l b i / .  S t r .V " '
~  t t  t t -  -  r -a ^ fMr n n ^ r n i t T y T T yy  r i r Btaur

X I .  Z PRASY LITEWSKIEJ w WILNIE,

i:Vyti3" o kon iunk turach  po l i tycznych  w Europie Wschodniej,

!,Vytis" Nr, 10 z dn, 1 6 -30 .VI , r , b .  A r t .p . t .  "Niebezpie-
czeńatwo so w iec k ie”. S t r e s z c z e n ie :

Niebezpieczeństwo sow ieck ie ,  w o s t a t n i c h  czasach -  
w# związku z konf l ik tem  an g lo -rosy jak im  -  t a k  namacalnie ,  gro­
zi  w pierwszym rz ę d z ie  Rumunji, P o lsce  i  krajom nadbałtyckim. 
Litwa, acz m e  mająca n a r a z ie  wspólnej z SSSR g ran icy ,  również 
ma/ poważne motywy obaw przed ekspans ją  sowiecką. Mimo s ło d k ie  
słówka dyplomatów ro sy jsk ich ^  p ły n ie  wciąż do Litwy komunis-

mocarstwo' 
.ania L i­

s i ę

17 przysz łem , olbrzymiem s t a r c i u ,  do jakiego n iew a tp l i  
wie między dwoma potęgami, Ąnglją  i  R osją ,  d o jd z ie ,  s t a n i e  L i­
twa nap ewn o po s t r o n i e  A n g l j i . p o  s t r o n i e  c y w i l i z a c j i  zachodnie 
Ja wQ jecmak, aby moc sk u teczn ie  odegrać swą r o l ę  poważnego 
czynnika we wspólnej o b ro n ie ,p r z e d  zalewem wschodnim,wini en 
r ż ą c ą l i t e w s k i  s i ę  s t a r a ć  o uświadomienie Londynu, że Litwa -  
t o n i e  bo twa  ̂czy E s to n ia ,  to n i e  p ierw sze  z b rzegu ,  świeżo 
upieczone,państewko burorowe, a ty lk o  państwo o s t a ry c h  t r a d y e -  
c jac h ,  k tó r e  dąży do r e a l i z a c j i  swych praw h is to ry czn y c h ,  a 
jednocześn ie  do o b ję c i a  na leżne j  s o b ie ,  h i s t o r y c z n e j ,  mocar 
w ej r °Li,   ̂ tego  t e ż  względu, w w ys i łkach  swych po jednan ia  ' 

. f l n j ?a . Anglja mniej s t ro n n iczo  usposobiona 
i  wykazywać w ięcej  h is to rycznego  objektywizmu. Kiedy wezmą s 
za oary niedźwiedź r o s y j s k i  i  lew b r y t y j s k i ,  L itwa musi b rać  
w zapasach u d z ia ł j a k o  państwu po tężne .

Kryzys g ab in e tu  P i łsu d sk ieg o  w u j ę c i u  "V iln iaus  Aidasa"

, „ "V iln iaus  Aidas" Nr.7o z d n .3 .V I I r . b .  A r t . p . t . " T a k ż e
kryzys" .  S t r e s z c z e n ie :  y

Laawałoby s i ę ,  i z po wypadkach majowych, s y tu a c ja  
wewnętrzna P o lsk i  u s t a b i l i z o w a ła  s i ę  na dobre. Tymczasem d z i e ­
je  s i ę  i n a c z e j .  D o jś c ie ”sanatorówndo władzy w niczem i s t o t y  s  
rzeczy  n i e  zmi e n i ło .  Sejm_ pozos ta ł  tern, czem by ł  sejm poprzedni:  
parawaniki  em d la  rządu ,  kiedy chodzi o uchwalenie budżetu .  Z 
cnwilą  jednak ,  gdy p ra g n ie  sejm s i ę  zdobyć na odrobinę kryty]
po d adr  es ©m po c zynan
az i  a lny r e ż y s e r  usuwa c ia io  ^uawoaawcze w k ą t ,  n iby zbędną iuz d ek o rac ję .  J ^  J

, , . O s ta tn i  kryzys mamy również owym niewidzialnym mocom
w dzięczen ia .  C harak te rys tyczną  j e s t  r z eczą  , i ż  w przeddzień  

k iyzysu  nawet p ra sa  urzędową o niczem n ie  w ie d z ia ła  i  z oburze­
niem pogłoski  o zmianie gab ine tu  o d rz u c a ła ,  
n -u i- ¥ ^ s zasadniczych n i e  p r z y n i ó s ł . !  wyjątkiem
j j o bruckiego i  Kornacki e p o ,  krorzy nieczem ów przysłowiowy murzyn, 
z r o p i l i  swoje i  m usie l i  o d e i s c ? dotychczasowi m in is t ro w ie  u t r z y ­
mali swo te k iB .  Dokonano jedynie  w iększe j  s e l e k c j i  oddanych
sprawie s a n a c j i  ósób. Na m ie jsce  Dobruckiego wszedł S w i ta l s k i ,  
wybitny p i ł sudczyk  i faktyczny k ierownik^m in is te r s tw a  Spraw 
wewnętrzny cli. Ś c i s ł a  T/spółpraca między Minis ters twami:  Oświaty 
i Spraw Wewnętrznych z o s t a ł a  w t e n  sposób zapewniona. Po zatem

e dwóch anio łów-strożow obecnego
zastępca B a r t l a ,  i  gene- 
na czas u r lo p u  m arszałka .  

e*y p* u j  W6M r * “ j ” v‘ jf łiAaiioc^mi oddawna juz  czuwa pan
Dewey, państwo maże * ewą p r^ y s t ło ś ć  spokojne.

C
.J
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b i u l e t y n  K o w ie ń s k i  Mr, 1A9* / w i l k i / ,  ***■*■

PRASY LITEWSKIEJ u UILNIS". / c . d . /

^  *  y  y-----------, f v  I  T i  i
u k ry w a n ie s i ę  a d y k t a t u r ą  3 
eh ’k o n s t y t u c j i  ną  r z e c z ,  w pwzmocnie n iaam ianacn

aa 3 ego 
j e .  Co
kom z b r z y d ł o .  0

C iunlnnńńi a d m in is tr a c y .1 nycn, yy<
ay za

nom v Ar “ Tr%nróvmo o i k  S ławek,  i a k  sam m a r s z a i e n .
? p n ° f i s t a t n i  l a i  e do zroaumi a n i a / i ż  k c n s t y t i j a  w swej d o ty  oh-
-"flsowei r - d a k c i i  n i e  p o z w a la  mu na  r o z w i n i ę c i e  p e ł n i  swych, a s o w e j .x  e c L a K C j i ^ n i e ^ ^ ^  ^  i n t e r e s y  p ańs tw a ,  k u le ]ą *

iy za  s k i n i e n i e m  r ó ż d ż k i  c z a r -  
\  p r z y k ry  s e n ,  w s z y s t k i e  b o lą c z -

j. n u  *  v  "  ■“• -  w J ,* 7 -----------" “
k i  ż y c i a  P | £ ^ n e g o k o  ^  n a l e iy >  „  p r a c u j ą c e  ^ s y
t m l s k i e  z d em o k ra ty cz n ą  i n t e l i g e n c j ą , n a  c z e l e ,  n i e  polo ą 
w r e s z c i e  k r e s u  eksperymentom fa s z y s tó w  w ła s n eg o  chowu.

t  o s u  n k i  w e w n ę t r z n e  n a  L i t w i e  w o ś w i  e

l e n i u  "P i  r  m y n «

"P irm yn” N r . l R  z d n . l ^ y n  . r . b .
U d z ia ł  s p o r e j  l i c z -

o f i  cerów
o r d e r o w

n y e h " s y n a c h  Marsa w s p ra w ie  u rzędow e j  g łucho Mo cia
p a t r j o t y c

na w ojsko  m inę łn e m ' a i i z a c i a  w w r o j i  T » tu»a  e i «  n a p rz ó d  *  s a y b k ie w  
tp m o ie  Na°d“ i t a i l j a L a  nyrazera’ t s g o  b y ł y  s t r z a ł y  r o w e r o w e  
; ^ t P Uku‘ ^ l - ’f e z a r v n a  k t ó r e  6a a i* &  ideow ego  l e a d e r a  t a u t i -  
ninków Z a b ó jc ę  uw ic^ ier io .  Korpus o f i c e r s k i  s ą d a j  j e d -
& a k  o a c M r  ™  M i e n h L k a  M - K w a r y n S  od ^  i t a  «  g ;  
wiru ry 7) ^17 pkazano posp—̂ ^ z n i e  c a ł ą  sprawę cy w iln em i ,  ę
mu śledczemUj mimo, że p r o w a d z i ł  j ą  d o ty c h c z a s  s ę d z i a  w03|kow y. 

K rążą  z r e s z t ą  w s f e r a c h  p o l i t y c z n y c h  p o g ł o s k i ,  -©
N o re jk ą  u m y ś ln ie  u p r z ą t n ą ł .  P1 ?'/ pomocy ukui 1^5+ij'ahSi na zawa- 1 r ip ra lnaf f l  P l ibchawicziua 3 k tó rem u d e n a t  soctł na zawa
d z i e ?  F c l ł o s k ę  p ^ y ż s z ą  p o t w i e r d z i ł b y  f a k t  z w o ln i e n i a  n a  żą­
d a n i e  P l e c h a w i c z i u s a ,  zaboihy ,sr w i ę z i e n i a ,

0 i n t r y g a c h  P l e c h a w i c z i u s a  świadczy rów nież  f a k t  
przymusowego w y jaz d u  z a g r a n ic ę  dwóch, d y g n i t a r z y  woj 
p ł k .  S k o ru p s k i e a  i  S z la b ż y s a .  S t a n o w i l i  o n i  d l a  P l e c h a w i c z i u s a  
z b y t  poważną k o n k u r e n c j ę ,  '°Y mógł p r z e z  p a l c e  p a t r z e ć  na ic i  
p o b y t  w k r a j u .
K o r u p c j a  i  t r w o n i e n i e ,  g r o s z  a  p u  b -  
1 i  c z n e g o d b i e g ł  w czerwcu z a g r a n i c ę  w y b i tn y  l e a a e i  ^e 
dera  ci  i  P racy  i  j e d e n  z n ie ja w n y ch  f i l a r ó w  r z ą d u  Uoldem arasa  
K a z im ie rz  A m lo ro ża j t i s .  U Poł  a ,b y ły m  k o n t r o j e r e n ^ p a n s t w a ^ a ^ -

s ta w i  e-
ż e mu

s i ę  g r u n t  pod nogami p a l i  9 o b i e g ł  z a g r a n i c ę ,  uważać ze 
pokaźne  " o s z c z ę d n o ś c i 1' w sumie p r z e s z ł o  ^00 .000  l t .  P r a s ^ u r ^ ę ^  
dowa d y s k h e t n i e  u c i e c z k ę  b y łe g o  a z i a ł a c z a  pro rządów ego

W ała* Niedawno asygnował r z ą d  3 0 0 .0 0 0  l t .  na budowę w ię ­
z i e n i a  w U c ia n i e  O s t a t n i o  n o s z ą  s i ę  f a s z y ś c i  z zamiarem budo­
wy w Kownie “K o ś c i o ł a  Zmiartwyczwstania" wraz  z Pan teonem , jano
m ie jsc em  spoczynku  wiecznego z a s łu ż o n y c h  l u d z i .  K o sz ta  m ają
w y n ie ś ć  k l i k a  m i1 jonów l t .
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Rząd trwoni £ri>sz puklięzny> § f 2l?  A^af^z^tvch
wioski© k la sz to r y , k o śc io ły ,  w ięz ie n ia  i  1 1 J?r5du oa- 
pien ifdzy v k issżoh l Osiujących ft& cz e lo  n P
aorzytów faszystowskich?

T o r t u r y  s to so w an e  przos

ć f a .  s o j a k a n i s  gfowjr o b r ę c z e *  j r a y j ^ l ^ e  g o r ą c y  z e i a * e £  -  
n t o ł matad’/  ś l e d c z e .  « r z e z  katów f a s z y s t o w s k i c h  p ra k ty k o w an e ,

o d z n a c z ą  s i ę  b j t rza n sk x oskarżo-
trzymano

s to s u -

f f f i ss ‘ ™ i : a s

czę  t o  wymuś za ok iego s j l n y  p r ą d .  k t ó -
£  S f f i M S w f ó i Ś r ^ ^ S i i ł  r P ś a r  io r tĄ e ^ p J w ta r z ą -
no p S s o k r o t n i e , po oz W n i e  a o g ą ę  wydobyć z n i e s z c z ę  s h w e g o  
ż a d n y c h ,  o b c i ą ż a f ą o y ę f t  gc z c z n a n .  o d e s ł a n o  go do c i ^ u c y ,  
f fdz ie  10 d n i a c h  p o b y tu ,  c i ę ż k o  zapadł ,  na  zd ro w iu .  P rz e w ie ­
z io n o  go do s z p i t ą ł a  i  s t a m tą d  zw oln i  o n o „ .B ie d a k a  poznać w p r o s t  
n i e  b y ło  można. S t r a c i ł  zd row ie  b o d a j  za w sze .  Rzecz p r o s t a ,  
p r z y  ś l e d z t w i e "  p r o t o k o ł u  n i e  sp i s y w a n o ,

*J? i  r  m y n" ■ o a r e s z t o w a n i u  K e d y s a .

"Pirnnrn" / 1 2  z-dn* 1 . V I I • r . b , /  z a m ie s z c z a ł  w związku
z głośnam  a r  es z tow taŁ  dm K edysa, wzmianko n a stęp u j . „ „ „ . j

B yły  p o d e |  na a e j n ,  J ó z e f  Kedys,  ukrywając s i ę  p r z e d
f a s z y s to w s k im  t e r r o r e m ,  wyemigrował z .l is twy i  ząm i© s^kał  w 
l e ń s z ę z y ź n i ę .  Kaci z obozu  ta u t im n k o w o d d a w n a  j u z  o s t r z ą  zęby 
na emigrantów p o l i t y c z n y c h ,  u c i e k a j ą c  s i ę  do p r o w o k a c j i , a  na -_  
w e t  m o rd e rs tw n a  o s o b a c h  w y b i t n i e j s z y c h  d z i a ł a c z y  e m ig ra n cy jc y h h .  
Ha Kedysa r ó w n ie ż  z a s t a w i ą 110 s i ę c i .  W dn* 18 czerw ca  r . b .  > Kę­
d yś  Tg d r o d z e  do  Łotwy, z a j e c h a ły  do zna jom ych we ws* d ^k o w szc z . ,  
na pcw. ś w i ę c i a ń s k i e g p .  D o w ied z ia ł  s i ę  o tem ,  p rz y  Pga °°KJ?J?~  
w okatorów , wywiad f a s z y s t o w s k i ,  w nocy  z d n .  1,8 n a  2,9 czarw ca  
s z a j k a  p r z e k u p io n y c h  s z p i c ę 0'* z gm. s o ł o c k i e j  w t ą r g n ę - a  na  e t i o -
n ę  p ę l s k ą  -  w o d l e g ł o s o i  kim, od g r a n i c y  -? u j § J a  przem ocą 
V^Atrcro łn  rrf% h  nk ia  Tła «+.r»rmA lltrtWskn.. O b ec n ie  d l a

ih 
>
. e d l i -j.*. we»*oAitjj**> oo u ww ~r—  —* .,■

w i e n i e  judaszow ego  czynu  i  u n i k n i ę c i e  komplikacyj- ,  w powodu 
w d a r c i a  s i e  ha  o b ce  t e r y t o r j u m ,  p o l s k i e .  „ , ,

Według o s t a t n i c h  wiactomoąci,  poddano Kedysa t o r t u r o m ,  
d l a  wymuszenia p o t r z e b n y c h  la a a y s to rn  z e z n a ń .

*1 y c i  e L u d  u ,  o a ^ L s t o w a n i u ^ w z b ę d n i e  p o rw an iu

za ś  em ig ranek i  “ P j r ! f ?  " i  “ S ?  e ^ p r o  to l £ t  o r ’em. Nie  w ie rzy n y  w e r s j a ,  jakoby  Kedys b y ł  aS W ^ - p r o w ° K a w  N aro a i a s t  p r z e -
by z t k e ę i y  Kedys W S v L w I  d Z e z y ł o  f e z o ® S w e  w a ł ę s a n i e  s i ę  

n i e  j e s t  t a k  ź l e ,  p o w ró c i ł  ta ra ,  skąd przybył.
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